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i Teheranu skiero- 


wane do Rady Bea loczóśstsża ONZ 


LONDYN (BBC). Wczoraj odbyło się 
pierwsze po 4-dniowej przerwie posiedze 
nie Rady Bezpieczeństwa w Nowym Jor- 
ku. Pesiedzenie to trwało tylko pół go- 
dziny. Przewodniczący Rady. Kuo-Tai- 
Si odczytał odpowiedzi Rządów ZSRR i 
Iranu na list skierowany do nich przez 
Generalnego Sekretarza Organizacii Naro- 
dów Zjednoczonych w sprawie rokowań 
między obydwoma państwami. 

W odpowiedzi radzieckiej powiedziano, 
iż bezpośrednie rokowania między rząda- 
mi Związku Radzieckiego i Iranu dopro- 
wadziły do porozumienia w sprawie wy- 
cofania wojsk radzieckich z Iranu, które 
zakończy się w okresie 6 tygodni. Co © 
innych zagadnień, poruszonych w liście 
Sekretarza Generalnego, to stwierdza się, 
iż nie stoją one w żadnym związku ze 
sprawą ewakaach wojsk radzieckich z Ira 
ńu. Sprawa koncesji naftowych była po” 
ruszana już w roku 1944, a tym samym 
nie jest związana z wycofaniem wosk ra 
dzieckich. 

. 


W liście rządu radzieckiego, jak pod- 
kreślają korespondenci, nie została 
wzmiankowana klauzuda o „nieprzewidzia 
nych okolicznościach”, które mogłyby 
wpłynąć na opóźnienie terminu całkowi- 
tego wycbiania wojsk radzieckich z Ira- 
nu. 


Następiie odczytano tekst odpowiedzi 
rządu irańskiego, w którym zostały omó- 
wione poszczególne etapy rokowań ra” 
dziecko-irańskich. 


Posiedzenie Rady zostało odroczone 


Prez. Hoover na kenferencji 
zbożowej 

LONDYN (BBC). Były prezydent Sta 
nów Zjednoczonych, Herbert Hoover, prze 
bywający ostatnio w Sztokholmie, odro- 
czył swą wizytę w Kopenhadze, aby 
wziąć udział w rozpoczynającej się w 
Londynie Międzynarodowej Konferencji 
Zbożowej. Prezydent Hoover oświadczył 
w Sztokholmie, iż przy ratowaniu ludnoś- 
ci krajów europejskici: należy postawić na 
pierwszym miejscu sprawę pomocy dła 
dzieci. 


Obrady Międzynar. Trybunału 
Sprawiedliwości w Hadze 
LONDYN (BBC). Z Hagi donoszą, iż 

rozpoczęły się tam ohrady Międzynarodo 

wego Trybunału Sprawiedliwości W 

skład Trybunału wchodzi 15 członków 

wybranych spośród przedstawicieli róż- 
nych narodowości na pierwszej sesji Wal 
nego Zgromadzenia Organizacii Narodów 
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Komumikat 
W. dniu 7 kwietnia 46 r. o godz. 10 w 
sali CRDK, ul. Pioirkowska 243, odbędzie 
się Wojewódzka Konferencja aktywu par- 
tyjnego PPR i PPS. Wejście za zaprosze- 
niami. 


Dziś w numerze 
„BIBLIOTECZKA 
GŁOSU ROBOTNICZEGO" 


do godz. 4-ej dnia 4 kwietnia, celem umo- 
żliwienia członkom Rady zapoznania się 
z tekstem obydwu odpowiedzi. 
Podkreśla się również, że zapanował 
nastrój bardziej pojednawczy również i 
ze względu na oświadczenie ambasadora 
irańskiego — Hussein Alla, który stwier- 
dził, że jego rząd gotów jest wycofać swo 


ją skargę sprzed ferum Rady Bezpieczeń 
stwa, 

Wczoraj wieczerem odbyło się tajne 
posiedzenie Rady Bezpieczeństwa u Sekre 
tarza Generalnego — Trygve Lie, 

Ambasader ZSRR — A. Gromyko nie 
był obecny na posiedzeniu Rady Bezpie- 
czeństwa. 
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Van Acker nie chce króla 


nawołując Belgów do wytężonej pracy 


LONDYN (BBC). Z Brukseli donoszą, 
iż mowy premier belgijski Van Acker 
przedstawił Parlamentowi członków swe- 
go gabinetu i złożył oświadczenie, w któ- 
rym powiedział, iż nowy rząd występuje 


trzeba będzie o trzy rzeczy — powiedział 
Van Acker — o węgiel, ceny i usunięcie 
wyzysku”. Nawoływał dalej do zjednocze- 
nia sił narodu w odbudowie kraju i do te- 
go, aby na razie zapomniano o sprawie 


z hasłem: „Wszyscy do peacy”. „Walczyć! króla. 


KONFERENCJA POKOJOWA 


rezmocznie się 1-50 maja w Paryżu 


LONDYN (BBC). Rząd brytyjski udzie-| 


lif odpowiedzi twierdzącej na zapytanie 
rządu francuskiego, czy można przystąpić 
do wysyłania zaproszeń na konferencję 


Rząd Stanów Zjednoczonych również 
wyraził zgodę na powyższy termin rozpo- 
częcią konferencji pokojowej. Oczekuje się 


pokojewa, która ma się rozpocząć dnia 1 jeszcze odpowiedzi rządu radzieckiego w 


maja w Paryżu. 


tej sprawie. 
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Bankiet w Kopenhadze 

na cześć oficerów radzieckich 

MOSKWA (Tass). Do Kopenhagi przy» 
był dowódca oddziałów radzieckich, które 
przebywały na wyspie Borholm — gen. 
Jakuszew w otoczeniu «swoich oficerów. 
Na cześć gości został wydany uroczysty 
bankiet, na którym przemawiali: duński 
minister spraw zagranicznych Rasmussen 
oraz gen. Jakuszew. Dowódca wojsk ra- 
dzieckich i pięciu ofieerów zostali odzna- 
czeni wysokimi orderami duńskim. 


Handel z gen. Franco kwitnie 


MOSKWA (Tass). Z Londynu donoszą, 
iż brytyjski minister zaopatrywania Will- 
mot podał do wiadomości, że rząd brytyj- 
ski sprzedał rządowi Franco jeszcze dzie- 
sięć elektrowni, oraz że trwają pertrakta- 
cje w sprawie sprzedaży kompletów elek- 
trowni. 


Zjazd niemieckiej partii 
kemunistycznej 
BERLIN (Tass). Organ centralny niemiec 
„Deutsche Volkszei- 
tung” ogłosił postanowienie Komitetu Central. 
nego partii o zwołaniu 


kiej partii komunistycznej 


15 zjazdu niemieckiej 
partii komunistycznej, 

Zjazd odbędzie się 19 i 20 kwietnia 1946 r. 
w Berlinie, Na porządku dziennym umieszczo= 
no: sprawozdanie Komiłetu Centralnego, refe- 
rat komisji mandatowej, referat w sprawie zje- 
dnoczenia mas pracujących Niemiec oraz wy- 
bory władz partyjnych. 


OMA LOMMOWNM MOW WW WL WOW OLO WEWN 


Po wyborach w Grecji 


Niesłychane oszustwo wyborcze 


Naród grecki wstrzymał się od głosowania — 
mimo szalejącego terroru monarchistów 


ATENY (Tass). Według posiadanych o-| iż przy masowym fałszowaniu wyborów i| szywe wybory. Gazety lewicowe występu» 


becnie danych o wynikach wyborów grec- 
kich, liczba osób, które 3.IV wzięły udział 


w wyborach, wynosi około 50 procent za- 


rejestrowanych wyborców. 


Całą prasa demokratyczna stwierdza, | ca swiekrość narodu 
AANAND ANLAU OIIO NOOIT TAITEEN PAARALAN LERE AAA! 


wyłączeniu ze spisów wyborezych znacz- 
nej części demokratów, tak wysoki odse- 
tek bojkotujących wybory zarejestrowa- 
nych obywateli oznacza, że przygniatają-= 
potępia obecne fał- 
AIONA LAELIA ADAADA DOTADA TOTTE 


DZIWNE PRZEMÓWIENIE 


premiera Czechosiowacji 


WARSZAWA (PAP). 
niektóre koła w Czechosłowacji wysuwają — 
jak wiadomo — pewne roszczenia terytorialne 
pod adresem Polski. 
przede wszystkim rejonu Kłodzka. 


Od pewnego czasu 


Roszczenia te dotyczą 
Jest rze- 
czą oczywistą, że istotnym celem tych Śmie- 
sznych pretensji czeskich jest wzimocnienie po 
zych Czechosłowacji w sprawie Zaolzia. Sta- 
nowisko polskiej opinii publiczaej w taj spra- 
wie jest jasue. Nie będziemy się wdawali w 
dyskusję na ten temat. Niejeden raz podkre- 
ślono u nas konieczność zacieśnienia stosun- 
ków połsko-czeskich. Również czechosłowac 
kie-kóła oficialne wyrażają często chęć i po- 
umaana | |"20bĘ utrwalenia przyjaznych stosuuków. Ze 
zdziwieniem pizyieto wiec wiadomość o prae- 
mówieniu premięcą Fiefisgera, wygłoszonym 
w miejscowości Dovur-Krad¥e nad Łabą. Pre 
mier Fierlinget oświadczy! m. "iq: „Jesteśmy 
przekonani, że przy debrej woli ze: stroy Pra 


gi i Warszawy nasze wzajemne s jsuski się. 
ułożą. Będziemy dążyli do tego, DU 


Również w interesie Pol- 
skf leży, abyśury wspólnie ten problem po 
przyjaciełsku rozstrzygnęli. W ten sposób 
bowiem stworzymy wspólny wał  oołironuy 
przed agresją niemiecką. W przyjaźni i so- 
juszu z Polską widzimy rękojmię bezpieczeń- 
siva Czechesłewacji i Polski oraz gwarancję 
pokoju w Europie". W warszawskich kołach 
politycznych wyraża się powątpiewanie, czy 
uwagi premiera Fierlkigera, dotyczące Kłodz- 
ka, mogą się przyczynić do osiągsięcia szczyt 
nych celów, jakie zakreśla sebie polityka za- 
graniezua Czechosłowacji, a mianowicie — 

do przyjaźni i sojuszu z Polską. Ze strony 

polskiej okazano wiele dobrej woli. Polska 
epiula publiczna po przemówieniu premiera 
Fierliugora gotowa jest zwątpić w dobrą wo- 
ię rządu czechosłowackiege. A przecież — 

jak te powiedział premier Fierliuger — bez 

dobrej weli obu stren truduo będzie esiągnąć 
to, co jest wspólnym celem Polski I Czecho- 


wszechnie uznanie, 


słowacji — a miauowicie braterskie stosumki 


hezsprzecane prawa do Kłodzka zostajy Po-,między tymi dwoma kzajami, - 


ją z żądaniem anulowania wyników gło- 
sowania i przeprowadzenia nowych demo- 
kratycznych wyborów. W prasie zamiesz- 
czono długą listę osób, które głosowały po 
2,3, a nawet i 4 razy! Zamieszczono rów- 
nież listę osób, sprowadzonych pod przy- 
musem do lokali wyborczych. Przytacza 
się wypadki głosowania za nieboszczyków 
oraz wypadki, gdy policzono głosy osób, 
które w ogółe mie głosowały. Między in- 
nymi przytoczono fakt, iż samochody z 
członkami gwardii narodowej jeździły od 
jednego lokalu wyborczego do drugiego i 
gwardziści głosowali w każdym z nich. 

Dziennik „ Rhizospastis" zamieszcza de- 
peszę kandydata partii liberalnej Vuduri- 
sa, wysłaną do premiera w dniu w; 
W depeszy pewiedziano: Ro oby- 
wateli zmusza się do głosowanią biciem 
hib uprowadza się ich. Los uprowadzo- 
nych niewiadomy”. 

Szczególnie wiele komentarzy i prote- 
stów wywołało zarządzenie prefekta Aten, 
Karageroputosa, o przedłużeniu terminu 

sowania o 3 godziny. Zarządzenie to 
stoi w jaskrawej sprzeczności z przepisa- 
mi ordynacji wyborczej. 

Ce zaś de wyników „nocnego głosowa- 
nia" to są one bardziej, niż podejrzane. 
Tak na przykład w lokalu wyborczym 
przedmieścia miasta Kalifea w ciągu całe- 
go dnia głosowało 30 z uprawnionych do 
głosowania 730 wyborców, natomiast w 


ciągu trzesh dodatkowych godzin—ąaż 700! 


y bOI ów. 


Str, 


PPRA | 


O dalszym rozkładzie w dołach PSL-owskich 
Świadczy fakt podany przez „Dziennik Ludo 
wy” 

„Ostatnio w S 

Wałcz, odbyło 
nie zagałł Tobramu 
wyłoniony został zarzad 
wodmictwem ob. Kujawy. 
W toku obrad 
PSL Grzybowski, który 

„Ponieważ Polskie 
dowe nie idzie wspólnie 
tami do lednego blokn= wyborez 
dążyć do .dhadowy Polski, zrzekamy 
się współpracy z PSL I 
łewanie, 
kami stronnictwa, 
magogicznych obiecuteę I 
PSŁ 


gminie zweya, pow, 


się zebranie 


wójt a nastepttie 


5, 
S. L. pod mrze- 


7? 
oświadczył 


zabr włos prezes 
Ly- 
pir- 
hy 


Strommictwo 
z inymi 
ego, 
wwraźamy nbo- 
że byliśmy dotychczas człon- 
szło na lep de- 
hasel”. 
Następnie zarząd Kol w osobach Ob. 
Ob. Henryka Grzybowskiego, Józeta 
Edmunda Kowalczyka | Wacława. Gajdy, 
26 czynnych członków, zqłosili akces do Stron- 


nictwa Ludowego”. 


które 


Rachwała, 


oraz 


R L. Zebra- , 


GŁOS ROBOTNICZY 


Podwóina miara ang ielska 


j 


W 
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YSPA BORNHOLM EWAKUOWANA 


A teraz czas na ewakuacie Danii i isiandii 


MOSKWA (TASS). Rozgłośnia mos- |samej wyspy I prz: egałącemu do niej o- 


kiewska omawia sprawę opuszczenia duń | kręgowi. 

skiej wyspy Bornholm przez wojska rą- Społeczeństwo duńskie na ogól usto- 

dzieckie sumrkowało się przyjaźnie do pobytu wojsk 
V uwagach na powyższy temat powie |radzieckich na wyspie Bornholm, zdając 

dziano, sprawa bornholmska odsłoniła |sobie sprawę z celu ich pobytu na tym te 


prawdziwe oblicze kampanii, prowadzonej | rytorium. 


w sprawie ewakuacji wojsk z różnych te- Jednakże sprawa Bornhołmu nie scho 
renów, dziła z łamów prasy, która postawiła so- 

Jak wiadomo, wojska radzieckie przy” ;bie za zadanie wywoływanie niechęci 
były na wyspę, aby oswobodzić ją od o0- |wobec Związku Radzieckiego. Twierdzo 
kupanta uiemieckiego. Żołnierze Armii |no na przykład, iź ZSRR traktuje tę wy” 


Czerwonej zlikwidowali garnizon niemięc |spę, jako swą bazę wojenną na Bałtyku, 


ki „który stawiał zbrolny opór i pozostali jako „Maltę Bałtyku”. Takim i tym po” 
na wyspie, aby zapewnić bezpieczeństwo dobnym kłamstwom o Bornholmie poto- 
ULE AAAI ATT T AT T TAE TT 
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Şi m milionów złotych 

g~ l Herk N r A p 
(C ew 4 ns! g 
=. 28 PFA p z 
złożyli milicianci na evbhbudowe stolicy 

WARSZAWA (PAP), Dnia 3 bm. w Belwe-} Kaczorowski, minister Informacji i Propagandy 
derze odbyło się utoczyste przekazanie prezy*| Matuszewski, prezydent miasta Warszawy Tol- 
dentowi Bierułowi funduszu na odbudowę sto- | wiński i wiceprezydent płk. Kotwica-Skrzypek, 


zebrane 


„Dziennik Ludowy podaje również inny 
ciekawy takt demaskujący antydemokra- 


tyczne elementy w PSL. 

Ob. Konecki Michał, mieszkaniec wsi Dzie- 
kanowice, gm. Drożejowice, pów. Pinczów, 
zwrócił się do ob. Kwietnia — wójta gminy 
Drożejowice, o zaświadczenie, które miało mu 


służyć do kupna drzewa na opał po cenie 
sztywnej, zaznaczając przy tym, Że jest on go- 


spodarzem nowym, który otrzymał ziemię z 


reformy rolnej w ilości 3 ha ziemi ornej. 
Budujac ma się wielkie trudności w gospodar 
cze, Syn jego służy w wojsku. Wójt odmówił 
mu wydania takiego zaświadczenia, 
skrzyczał go że to, Że syn służy w wojsku: 
—My nie 
czeń takim ludziom, 
nasi synowie nie powinni służyć 
sku" 
Nadmienić przy 
Kwiecień, należy do Polskiego Stronnictwa Lu- 
dcwego 1 jest jego prezesem. 


jeszcze 


memy i nie dajemy zaświad- 
którzy służą Rosh, 
w woje 


tym wypada, że ob. wójt 


To objaśnia wiele. 
L. 
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Proces morderców niemieckich 
w Norwegii 


OSLO (PAP)  Dziemik „Morgen- 
bladet* donosi, że przed sądem w mieście | 
Bodo w Północnei Norwegii rozpatrywana 
była sprawa Niemca Gustawa Auera, 0s* | 
karżońnego o zamordowanie obywatela ra 
dzieckiego w roku 1945. Auer zostal ska 
zany na dożywotnie więzienie, Dwóch 
innych Niemców, którzy brali udział w 
napadzie na ohywatela norweskiego, za- 


stało skazanych na 9 i 10 lat więzienia. 


Jarosław Hasek Hasek 


Przygody dobrego i 


podczas wojny światowej 


(tłumaczył Paweł Hulka Laskowski 
W tych dniach Szwejk odwiedził swo| 
ją, starą posługaczkę, panią Millerową, w| 
jej mieszkaniu. Zastał tam siostrzenicę 
ni Millerowej, która z płaczem oznajmił 
mu, że pani Millerowa 
wana tegoż samego dnia, gdy odwiozła | 
Szwejka do wojska. Starą panią sądził sąd 
wojenny, a ponieważ nie mogli jej nicze-| 
go dowieść, wywieźli ją do obozu koncen 
tricyjnego w Stcinhofie. Przyszła karta 
od niej. 
Szwejk sięgnął po tę rodzeaną relikwię 
czytał: | 
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została zaareszto- | 
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— Kochana Anusiul Mamy się tu 
wszyscy bardzo dobrze, wszyscy jesteśmy 
zdrowi. Sąsiadka której łóżko stoi obok 


mojego, ma plamisty... Mamy tu też czar| 
nan Ale po za tym wszystko w porządku 


Jedzenia mamy dosyć i zbieramy... od kar 
tofli na polewkę. Słyszałam, że pan 
Szwejk tez JUZ... więc się sprytnie do- 


wiedz gdzie leży, zebyś śmy po wojnie mo= 


gly je czo grób obł żyć. Zapomialam ci po 
wiedzieć, że na strychu w ciemnym ką 
jest w skzynoć mały pies K, ratlersk, 


lo-| 


szczeniątko. Ale już parę tygodni nie do 


— Mustracje wykonał 


licy, go zai funkcjonariuszy Milicji| Składajac na ręce prezydenta Bieruta zebrany 
Obywatelskiej. Przekazania dokonała delegacja| przez Milicję na odbudowę stolicy fundusz 
milicji z AEEA głównym M. O. gen.| 7.300.000 zł, komendant główny M. O. gen. 


Witoldem na czele. Na uroczystość do Bel. 
wederu przybyli również: minister odbudowy 


Bułgarski Frent Patriotyczny 


udzielił peparcia newemu rządowi 


MOSKWA (Tass) Z Sofii donoszą, iż| rządowi bułgarskiemu. W deklaracji 
Komitet Narodowy bułgarskiege „Frontu| wiedziano również, iż postawa stronnictw 
Patriotycznego” ogłosił deklarację, w któ-| opozycyjnych uniemożliwiła realizację u- 
rej nawołuje stronnict demokratyczne | chwał moskiewskich odnośnie rozszerzenia 
do udzielenia czynnego popiras: nowemu | rządu bułgarskiego. 


Witold zaznaczył, że prośbą Milicji jest obró- 
cenie tej sumy na odbudowę szkolnictwa stolicy. 


po- 


ye 
we 


W kilku wiers Szach 


zabić piętnastu wachmistrzów 1 feldfeb- 
lów. Tylko niech pani nikomu nic nie inó 
Wi... 


I Szwejk odszedł z domu swego, który 


go nie przyjąl. Na odchodnym rzekł: 


l 


M. 
mianowicie od 
przyszli... Myślę więc, że 
już za późno i Że ten piesek też już., 


RY. er) |; « qpa l 
snneerl 1 półkoszulik GW., pami Kejrzowo, trz je 


odebrać, żebym się miał w co ubrać, jak 
wrócę z wojny. I trzeba przy pilnować, że 
by się do ubrania w szafie nie dostały mo 


IRA. >a 
stał nic jeść tego czasu, 


kiedy po mnie 


Ws dł A KPI R AIEE- D 

Wzdłuż pocztówki była odbiia czer- A te panienki, co sybiają w moim łóż-| 

> TPN E P TA AR r +? Í + < es 7 Z 
wona Isah APUERI K. u. K. Kon ku, proszę pięknie pozdrowić ode mnie. 
zentrationsiager, Stemhół i w tesście Wi- Potem noszedł Sżwcik  zairzeć- Pod 
|dnialy tluste czarne plamy, którym cenzu rzyj;<hć Widząc . 

A JA TENT enzu Kielich“. Widząc go pani Paliwcowa o$- 
rą zamazała niebczpieczne słowa. 


wiadczyła, że mu 
z wojska. 


nie nie poda, bo pewno 


— JĄ naprawdę ten piesek był już zde- 


chły — rozpłakała się siostrzenica pani Mój mąż — zaczęła rozmazywać 
Millerowej. —A mieszkania swego to by starą historię à był taki ostrożny y sie- 
pan nawet nie poznał. dzi, Siedzi nieborak zamknięty, niewiado 
Mieszkają w nim szwa i z pokoju mo za co i po co. A tacy ludzie chodzą 
zrobily sóbie damski salonik. Po ścianach sobie bo świecie I uci aig wojska. Już 
| damskie mody, a na oknach kwiatki. | prźeszłego tygodnia szukali tu pana 
Siostrzenica pani Millerowej była nie- | — My jesteśmy c strożn niejsi od pana 
utulońa. |kończyła swoje wywody — a 
Nie przestając szlochać i narzekać. wy | w nieszczęście. Nie każdy m: Poadlismy 
raziła wreszcie obawę, że Szwejk musiał | ście. jak „pan. takie szczę- 
uciec z woj jska, ci a zgubić | wtrącić w| Podczas tej r; Ą 
nieszczęście reszcie rozmawiała Z nim | pewień Starsz Zmowąwbył w szynku 
tak, jak się rozmawia z ostatnim łotrem 1) Ten podsz = pan, Ślusarz ze ymichowa. 
awanturnikiem — Pi l do Szwejka i rzekł: | 
To dzo pasowne — SEE dsyc Osze niech pan poczeka na Hn 
SZ We to mi si jecanie po hi N Poe, Muszę ż panem pöro7 Mawi 
Więc żeby pani wiedziała, Pani Kejrzowo | rego ulicy zgadał się ze Szwejkiem, 


na skutek rekomendacji p 


— W pralni mam parę koln'erzyków | 


i ta donosi z Triestu że w mief- éncia Tass donosi z Barawii, że tajne radio 
Gie t kę olbrzymia demonstracja domaga-| sę icje jawajskie wzywają wszystkie grupy oporu | 
kyak E o kaanan air oah Joonatan Jun na wyspie do dalszej walki aż do zupełnego 
167 osób. uwolnienia Indonczji spod jarzma holenderskiego: 
A 4 
icom _ urzędników Komitet pomocy ofiarom wojny, którego, prze 
okolo roo orzed-| wi dniczącym jest preżydenr Meksyku Amala Cy- 
westowańe kapitaly |srillo Ledon, przyłączył się do apelu Meksykań- 
4 została zawiesze- | skiej Federacji Słowiańskiej przeciwko *mniejsze- 
niu dostaw UNRRA dla Polski W apelu tym, 
* | podpisanym przez prezydenta Meksyku, podkreś 
nat) fikacja umowy o no konieczność udzielenia pomocy Polsce jako 
pomocy oraz umowy kulti I krajov kr t jbardzi ej ucierpiał w wyniku 
a Jug osławią wywołała gor sk w na-|agresji faszystowskiej. 
rodzie jvgosłowiańskim Na ręce ambasadora aj 
R. P. w Belgradzie napływają bezustadnie z róż- Tass donosi z Rio de Janeiro, że sta | 
nych stron Jugosławii depesze, wyrażające szcze Kobiet odl sło się w Belo Orionte | 
(rà radość z powodu nawiązania ścisłych więzi je protestacy jne prze eciwko. terrora- 
między Polską a Jugosławią w którym wzięli udział również 
R i zawódowyc Po prze- 
Kierownik wydziału szekspirowskiego Radzie- demokratycznej Ligi 
kiego. Tow arzy twa L Teatralnego, prof. Morozow r Guerra, postanowiono zwrócić się dò rzą- 
podał do wi $ teatralny zamierza |-du Brazylii z żądaniem zerwania stosunków dy- 
uczcić 33 ekspira, która przy | plomarycznych į. gospodarczych z rządem gen: 
pada w ufoczystościa mi. | Franco 


któ Rów Hewiego. 
ani Paliw= 


| kania 


żyło kres oświadczenie TASS-a z dnia 20 


| 


marca, którym podano do wiadomości, 
iż zgodnie z porozumieniem, osiągniętym 


przez rządy Danii i ZSRR rozpoczyna się 
ewakuacja wojsk radzieckich z wyspy. 


W komunikacie TASS-a zaznaczono przy 
tym, iż ewakuacia wojsk radzieckich bę” 
dzie zakończona w ciągu miesiąca. 


Cała prasa skandynawska powitała 
ten komunikat jako dowód konsekwentne 
gò postępowatia ze strony Zwłązku Ra- 
dzieckiego, jako jeszcze jedno posunięcie, 
zmierzające do zapewnienia bezpieczeńs” 
twa i pokoju w Świecie, 

W prasie zeń eięi przypomniano, iż 
nadeszła już pora, aby Stany Ziednoczone 
opuściły Islandię, która dotąd jest iedną 
z baz lotnictwa amerykańskiego i aby 
rząd brytyjski odwołał swe wolska, prze- 
bywające dotąd w Danii. 

To, co jest widoczne dla prasy szwedz 
kięj, tego mie widzi jednakże prasa bry= 
tyjska, patrząca przez specfalne okulary 
na wszystko, dotyczy ZSRR. Tak na 
przykład z komentatorów radio" 
wych oświadcza, iż „wycofanie wojsk ra- 
dzieckich z wyspy Bornholm, jest nowym 
posunięciem taktycznym w ogólnej grze 
politycznej, prowadzonej przez ZSRR,“ 

Dziennik „Manchester Guardian“ pi- 
Sze: „Wycofanie wojsk radzieckich z wy- 
spy Bornholm, to jedńa z tych tajemnic, 
którymi otacz 


co 
jeden 


ć się lubi ZSRR ku zanie- 
|pokojeniu swoich przyjaciół” Krytycy 
znów są niezadowoleni — w prostym po 


stanowieniu .podyktowanym 
chwili doszukuj: 


wymogami 
się „taktycznych posu- 
mięć i zajaczek: Odnajdwiemy tu zna- 
ne. oklepane tendencje, wiemy, że pewien 
odłam prasy neichętniej otoczyłby ZSRR 
„Żelazną kurtyną tajemnicy", aby zakłó- 
cić atmosfere wsaółpracy, która wytwa- 
trzyła między 
w wojny. 


się wielkimi mr 


caTrsiwain! 


zasie 


Polityke radziecka jest Jasna, logiczna 
| konsekwentna — jak długo tego sytnacja 
| wymagała Bornholm był strzeżony. 
gdy zadanie zostało wykonane — wojska 
radzieckie zostały stamtad odwołane. 

Polityka radziecka bedzie się kierować 
tymi samymi motywami postępówania w 
Innych reionach, gdzie sytuacja będzie a- 


nalogiczna, 
ooo 


Hoess heńzie wydany Polsce 
LONDYN (BBC). Z brytyjskiej strefy 
okupacji Niemiec donoszą, iż ujęty przed 
paroma tygodniami 
skie jeden 


przez władze brytyj- 
z oprawców obozu w Oświeci- 


miu — Rudolf Hoess, będzie wydany wła- 
dzom polskim, 


GIEENEG WENN WOREK WAREZ" oai 


ma pani rację, że uciekłem. Ale musiałem cowej uważał, jak í 


l ona, za dezertera. 


Powiedział mu, że ma syna, który też 
uciekł z wojska i siedzi u babki w Jasenej 
pod Józefowem. 


Ani słuchać nie chciał, gdy Szwe:k go 
zapewnił, iż nie jest dezerterem i wsunął 
mu w rękę dziesięć koron, 

— To taka pomoc na pierwszy ogień 
— rzekł, pociągając go z sobą da winiar- 
ni na rogu. — Ja pana rozumiem, mnie 
się obawiać nie trzeba. 

Późną nocą wrócił Szwejk do miesz- 
feldkurata, który jeszcze nie wró- 
cit. 

Przyszedł dopiero nad ranem, zbudził 
Szwejka i rzekł: 

— Jutro będzie msza polowa. Gotuj- 
cie czarną kawę i dajcie arak. Albo jesz- 
cze lepiej, ugotujcie grogu. 


SZWEJK TOWARZYSZY 
FEL DKUF R ATC ÓW "+. 
Zdarzało się, ŻE Syr, o) po kilka dni 


z rzędu nie który 


widyw ał feldkurata, 


nanie obowiązków pr zeplatał przy je- 


mnościami i Z rzadka prz zychodził do do- 
RZ a DA EG . 

Po powrocie do domu, jeśli jeszcze 
mógł mówić, to przed zaśnięciem rozma- 


wiał że Szwejkiem o wzniosłych celach 
i 


życia, o entuzjazmie i przy jemościach roz- 
myślania. zę l 
Czasem próbował mówie wiersz am | 


(D. ©, n.) 
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GŁOS ROBOTNICZY 


“adik szódzielzy |W Nowej Wsi zapłonęło światło 


ZASŁUŻENI SPÓŁDZIELCY 
d uznaniu zasług dla społeczeństwa zosta- 
li w dniu 26 b.m, dekorowani Krzyżami Za- 
sługi przez wojewodę ob. Dąb-Kocioła nastę- 


pujący pracownicy ruchu spółdzielczego: T. 
Janczyk, dyr. Powszechnej Spółdzielni Spe- 
żywców — złoty Krzyż Zasługi, St. Szuber, 


dyr. Okr, Zw. Rewizyjnego Spółdzielni w Ło- 
dzi, St. Durko i T. Bilewicz — srebme Krzy- 
że Zasługi, oraz- ob. Wodzinowski — brazo- 
wy K. Z. Prócz ob. Janczyka i Szuberta po- 
zostali odznaczeni są pracownikami Związku 
Gospodarczego „Społem '”, 


NAUKA PRZEZ POCZTĘ 

Związek Rewizyjny Spółdzielni prowadzi 
przeznaczone dla działaczy spółdzielczych w 
terenie oraz dla młodzieży szkolnej Spółdziel- 
cze Kursy Korespondencyjne. Obecnie z 
kursów korzysta około 12 tys. uczniów, w 
czym ok. 7,5 tys. młodzieży szkolnej, około 
2,5 tys. pracowników kontroli gospodarczej i 
pozostała ilość spośród członków spółdzielni. 
W ten sposób. za pośrednictwem poczty, nie 
ruszając się z miejsca, zdobyć można wiedze 


Na Zjeździe Robotniczo - Chłopskim, 
który odbył się w Kutnie 8 marca, br. za- 
powiędział starosta powiatowy tow. Kuc- 
ner, że Nowa Wieś, która już we wrze- 
śniu ub, r. oddała świadczenia rzeczowe w 
100%/, zostanie zelektryfikowana w ciągu 
marca. 

Uroczystość włączenia Nowej Wsi do 
sieci elektrycznej odbyła się w dniu 30 
marca br. 

Nie zachodzi chyba konieczność dowo- 
dzenia, jak wielkie i doniosłe zmaczenie 
ma tego rodzaju posunięcie dla podniesie- 
nia dobrobytu i kultury wsi polskiej, 

Po ciężkiej okupacji, jaką przeżyła wieś 
kutnowska, ten doniosły akt zelektryfi- 
kewania Nowej Wsi, nabiera znaczenia 
symikolu, który jest dowodem, że władze 
samorządowe pragną dobra wsi, jej kul- 
tury i siły, chcą ją widzieć nową. I dziś 
Nowa Wieś jest nie tylko nową z nazwy; 
lecz również i z treści. 

W uroczystości włączenia Nowej Wsi do 


niczący  Pewiatowej Rady 
starosta powiatowy, duchowieństwo, 
przedstawiciele partii politycznych, u- 


rzędów i instytucji eraz gospodarze wsi. 

W. serdecznych słowach witał gospoda- 
rza powiatu Dyrektor Zakładu Elektrycz- 
nego w Kutnie ob. Michalski, przekazu- 
jąc nową linię elektryczna, gotową do 
włączenia jej do sieci ogólnej. 

Po powitaniu Starosta Powiatowy prze- 
ciął wstęgę i dokonał aktu oświetlenia 
wsi. Potem zebrani udali się na drugi kra- 
niec wioski gdzie nastąpiło poświęcenie 
Hnii elektryeznej przez Ks. Pągowskiego. 
Celebrant wygłosił okolicznościowe prze- 
mówienie. 

Zabrał głos Starosta Powiatowy ob. 
Kuener Kazimierz i zobrazował  donios- 
łość tego aktu twierdząc, że „wieś =- mia- 
stu, miasto - wst* nabiera przez to dzie- 
ło właściwego znaczenia i treści. 

Nie puste słowa, lecz konkretna praca 
może podnieść wieś polską z ruiny mate- 


spółdzielczą, | sieci kutnowskiej wzięli udział: Przewód- rialnej i kulturalnej, W zakończeniu 
LUW UWNWLOTTOWOMAW WITA PW ALINALE RAAN AA AATA 


Uwaga! 


Dziaiki pod 


ogródki 


można uzyskać poprzez Rady Zskładowe I Związki Zawodowe 


Nakazem chwili 1 konieczności życiowej, 
ze wzgłędu na braki aprowizacyjne, Zw. Za- 
wodowe 1 Rząd postanowiły przyjść z pomocą 
klasie pracującej, przydzielając jej 500 m. 
działki pod uprawg warzyw. 

Dotychczas oddane są tereny następujące: 
Al Unit — 130 działek, Źródłowa 190 działek, 
Kąatna — 130 działek; Marysłńska— Inflancka 
— 120 działek Pryncyualna — 140 działek, 
Marygin II — 150 dzłałek, Niciarmiana — 100 
działek: 

Tereny te są traktowane jako stałe ogrody 
dzihłkowe, które przez szereg lat będą pomocą 
w dożywianiu robotników. 

Wyznaczony instruktor udzielać będzie wy 
czerpujących informacji. 

Zapotrzebowanie nasion na te tereny zo- 
stało całkowicie pokryte. W miarę możności 
przydzielone będą nawozy sztuczne. Apeluje- 
my do Rad Zakładowych, by nie szczędząc na- 
kładu pracy poprzez propagandę w sweich 
ośrodkach, przekonywały robotników o konie- 
czności posiadania własnego ogródka, a tym 
samym ulżenia sobie i przyśpieszenia odbudo- 
wy kraju, 

Rady Zakładowe sporzadzą listę z wy- 
szczególnieniem nazwiska, adresu 1 miejsca 
pracy i złożą do Sekretariatu Ogródków Dział- 
kowych przy Okręgowej Komisji Zw. Zaw., 
ewentualnie na ul. Piotrkowską 17. 

Z wyznaczonych terenów pozostały jeszcze 
do obsadzenia: Marysińska — Inflancka, Pryn- 
cypalna i w krótkim czasie tereny przy ulicy 
Dąbrowskiej. 


Poza tym  isłnieje akcja t, zw. ogródków 
pomocniczych. Są to wszystkie place porziuco- 
ne i opuszczone na które trzeba składać indy- 
widualne podańia poświadczone Rady 
Zakładowe 1 Zw. Zaw. do Mienia 


Opuszczonego i Porzuconego, ul. Piotrkowska 
100. 


przez 
Zarządu 


Okręgowa Komisja Zw. Zaw. zajmuje się 
tym „żeby dzierżawy te były sprawiedliwie 
podzielone. Na ogródki o wielkości nie prze- 
kraczającej 1000 m wydawać bądziemy nasio- 
na po cenie urzędowej, Zgłoszenie na te na- 
siona przyjmować będzie Referat Ogródków 
Działsowych przy Okręgowej Komisji Zw. 
Zaw. w Łodzi. 


WO O AOLO UE PUC LLL TI W nnne 


Nawozy szłuczne za zboże 


wymieniane będą na warunkach niezwykle korzystnych dla rolników 


Z dniem 23 ub. m. zasady wymiany 
nawozów sztucznych na zboże zostały 
zmienione w sposób bardzo korzystny dla 
rolników, którzy wykonali świadczenia 
rzeczowe. W myśl zarządzenia, gospodar- 
stwa rolne do 2 ha gruntów ornych, które 
wykonały co najmniej 50/6 dostaw zboża, 
oraz goszodorstwa więlcsze, które wyko- 
nały co najmniej 189'/0 dostaw zboża, mo- 
gą wymieniać zboże na nawozy w nastę- 
pującym stosunku wymiennym: 

Za 100 kg  azotniaku, superfosfatu, 
siarczanu amonu, wapn-ammonu lub soli| 
petasowej — rełnik dostarcza 50 kg żyta 
owsa lub jęczmienia, albo 30 kg pszenicy. 


Za 100 kg saletry lub saletrzaku—rol- 
nik dostarcza 65 kg żyta, owsa lub jęcz- 
mienia, albo 38 kg pszenicy. 


Stosunek ten jest znacznie korzystniej- 
szy dla rolników, niż dotychczasowy. 


eusz Wł. Grabowskiego 


wych nie mają już zboża do wymiany. 


Rolnicy, którzy już uprzednio dokonali 
wymiany zboża na nawozy przy zastoso- 
waniu dotychczasowych norm wymien- 


nych mają prawo bezplatnie otrzymać na-| 


wozy w ilości uzupełniającej do norm 
przewidzianych nowym zarządremiem, 

Bla relników, którzy jeszcze nie wyko- 
nali 100%, względmie 58% (rolnicy do 2 
ha) dostaw zboża, dotychczasowy stosunek 
wymienny pozostaje bez zmiany. 

Niezależnie od wymiany, rolnikom, 
którzy wykonali 100%/0 dostaw zboża, przy 
sługuje prawo kupaa nawozów po cenach 
komercyjnych, a mianowicie: po 600 zł. za 
4 azośniaku, superfosfatu, siarczanu amo- 
nu, wepn-ammonu lub soli potasewej oraz 
po 1.000 zł. za q saletry lub ssletrzaku. 

W tem sposób nawozy będą mogli na- 
bywać również ci rolnicy, którzy po cał- 
kowitym wykonaniu śwładczeń rzeczo- 


„Zemsta“ Al. Fredry w Teatrze Wojska Polskiego 


uWładula*! — Tak przemówił „Damian', czyl giczne, o wiecznie zmiennym wyrazie, Stały się 


li prezes Damięcki do czcigodnego jubilata Gra- 
bowskiego. A jubilat w skórze Dyndalskiego, 


yn Rębajłów „Mopanku*, ruszał  wąsiskami, 
podnosił przezornie brwi, żeby nikt, „broń Boże" 
lał, że jest wzruszony, wWładzia* mu- 
stuchać całej serii przemówień, gratulacyj; 


epesz, dowiedzial się publicznie, że go wszyscy 
big, wysłuchał paru anegdot% so- 
bie i nie śmiał się, ani mie był śmieszny w tym ca 


jubileuszowym sosie. Jest takim artystą, że 


bają 


ia nawet jubileusz, a to się zdarza rzadko 


awet kiedy Jan Sztaudynger w imieniu tea- 
kukielkowych chciał „ujawnić* Grabowskie 
ga, jako genialną marionetkę, nawet, kiedy Lean 


trów 


Sziller nazwał go w swoim liście „aktorem reali- 
n“, nawet kiedy Jerzy Jurandot 
go za „towarzysza po bumorze”* teatru „Syrena”y 
jabilat 
rem, który stworzył 


uznal 


nie przestał być wielkim aktorem, akto- 
swój styl. 
Tuż przed rozpoczęciem przedstawienia usły- 


szalem takie zdanie: — Jak to — Grabowski bę- 


> butach z cbolewami? Takie nogi w 

»» To nie do pomyślenia. 
Ano tak! W cholewach nie zawsze tkwiły 
napęczmiale, sprężyste łydki (na scenie nie rzad 
ko watowane), czasem kołatały się w nich, chybo 


tały sterane starcze nogi, co to wiele dróg prze- 

szły i w niejednej „potrzebie“ stawały. 
Przepraszam, że zaczynam szanownego jubilata 

od nóg, ale nogi Grabowskiego to nie taka błaba 


D . „| : . . 
sprawa, Nogi ekscentryka, czy linoskoczka, nogi| kowi, Bo, poza jubileuszem, rozgrywała się 


smukly, wydłużony, trochę z rodu Podbipiętów, | 


samolstnym elementem kunsztu aktorskiego. Uff! 
Co to będzie, jak dojdę do głowy? O Grabow- 
skim łatwo pisać, bo się pod pióro tłoczy tyle 
spostrzeżeń, tyle zagadnień, spraw najbardziej 2a 
sadniczych wa 

Na przykład rozpatrywany teraz tak często 
w niekończących się dyskusjach realizm i fantasty 
ka, realizm i drwina, Można te sprawy rozwlec 
na tysiącach arkuszy i można je rozwiązać, poka 


zać „ad ocklos“ gestem, formą, akcentem. Tak 
właśnie zrobił Grabowski! 
Kapitalne przedstawienie „Zemsty“, w któ- 


rym zebrali się najświetniejsi artyści Teatru Pol- 
skiego, było pokazem najlepszych gry 
aktorskiej, powinno być sfilmowane, żeby mtrwa- 
lić, jak się jeszcze dziś gra Fredrę. Grabowski po 
kazał, jakby Fredrę zagrać można, Czy on sobie 


tradycyj 


wymyślił konstruktywnie tę nową koncepcję, czy 
wyczuł intuicją aktora, to nieważne. 

Grabowski jest twórczy, wyłamiuje się z każde 
go schematu, jest w nim coś, co każe oczekiwać 


niespodzić 


szalonego fajerwerki, ge- 


z 


sty z CZ A przy tym wszystkim 
przy t) y 

jest prosty i ù 

Jak się to dzi 


sač; trzeba iść do teatru i zobaczyć.Trzeba iść do| 


teatru na tę 


czyć Rabtusiewicza - Leszczyńskiego w gniewie 


w zalotach i 


dył 


jak Papkin - Bo; 


ego list, trzeba zobaczyć, 


ży się i fanfaronuje do 


jąc kroku swojemu znakomitemu krewnia 
na 


trzy 


Narodówej,| mówca gratulował 


gospodarzom Nowej 
Wsi i wyraził nadzieję, że również w in- 
nych wioskach powiatu kutnowskiego za- 
płonie światło, niosące dobrobyt i kulturę 
na wieś. Mówca podniósł zasługi, poło- 
żone dla zelektryfikowania Nowej Wsi 
przez Powiatowy Zakład Elektryczny w 
Kutnie, który nie szczędził pracy i wy- 
siłku aby zainicjowane przez Wydział Po- 
wiatowy dzieło, jak najlepiej i jak naj- 
szybciej doprowadzić do końca. Swoje 
piękne przemówienie ob. Kucner zakoń- 
czył okrzykiem na cześć rozwoju demo" 
kratycznej i kulturalnej wsi polskiej, 

W odpowiedzi na przemówienie Staro- 
sty zabrał głos Wójt gm. Kutno, ob. 
Bloch który dziękował władzom za pos 
aoc w  zelektryfikowaniu Nowej Wsi. 
Krótko i serdecznie przemówił przedsta- 
wiciel gromady Nowa Wieś, ob. Kruglak. 
Przemawiali jeszcze: ob. Faduła, ob. Ba- 
nasiak i ks, proboszcz parafii Łękoszyn. 

Następnie zebrani udali się do zagrody 
ob. Karolaka, gdzie Starosta Powiatowy 
dokonał włączenia światła w jego gospo= 
darstwie, jedntgo z najbiedniejszych rola 
ników wioski, zainstalowanego bezpłat- 
nie na koszt Zakładu Elektrycznego w 
Kutnie, Ten piękny» czyn spotkał się ze 
strony zebranych z miłym aplauzem. 

Nowa Wieś przeżyła doniosły i uroczy- 
sty moment w swojej historii. Droga, wio- 
daca przez tą wioske jest jasno oświetlona, 
jak jasną powinna być w Polsce każda 
droga i ścieżka, wiodąca wieś do nowej 
i lepszej przyszłości. 

W Nowej Wsi zapłonęło światło. 

Fenit 
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Trzech laureatów konkursu 
na utwór z życia chłoeskiego 
lub rebotniczego 


Sad konkursowy, wyłoniony przez Oddział 
Łódzki Związku Zawodowego Literatów Pol- 
skich podaje do wiadomości, że na konkurs 
nadesłano 180 utworów, Po zapoznaniu się z 
ich treścią, Sąd Konkursowy postanowił: 
pierwszej i drugiej nagrody nie przyznać ża- 
dnemu z utworów, natomiast przyznać trzy 
trzecie nagrody w wysokości 5,000 złotych ka- 
żda. Po otwarciu kopert okazało się, że: 1) au- 
torem utworu.pt. „Śnieg (godło Victoria) jest 
Adolf Lipiński, zamieszkały w Lipnie, 2) au- 
torem utworu pt. „Twardy Dziadunio” (godło 
As) jest Józef Lasoń, Warszawa-Praga, ul. Wi- 
leńska 25 m. 7. 3) autorem utworu pt. „Zienu 
tale” (godło Lemiesz) jest Bronisław Grzybek, 
zam, w Kielcach, ul. Warszawska nr 2, 

Sąd Konkursowy postanowił prac nadesła- 
nych nie zwracać, Koperty z nazwiskami znisz* 
czyć. 


WW OWH 


Nagrody są do odebrania w Sekretariacie 
Oddziału Łódzkiego Związku Zawodowego 
Literatów Polskich, Bandurskiego 8. 

Sąd Konkursowy: Jan Brzechwa, Kazimierz 
Korcelli, Jan Kott, Stanisław Piętak, Apolonia 
Gofawiczyńska. 


roc 


nym Papkina, Wiem prywat- 


4) 
Ale 


wyszlo! I to pierwszorzędnie. Nie martw 
się, Andrzeju, stary Rapacki na pewno uimiech- 


nął się pod wąsem zza k chmur. 


Bez uśmiechu był -natomiast Węgrzyn. 
Wielki w sweim tragicznym zamknięciu, zas- 


korupieniu, nie śmieszył — przerażał, 
Czy rejent szczerze wyciąga rękę do zgody? 


i e 5 s s s z - - 4701 JEN, satima 2. q "A rq 
łazęgi, czy wytworne nogi markiza, Śmieszne i tra| scenie jeszcze jedna, powiądziałbym, woczystość | Nad ostatnimi słowami „Zemsty”, nad fredzówe| 


i przejął po swoim bracie ciotecz| skim „Happy 


endem‘ zawisł niepokój. Więcej, my 
pojednani będą się 


strzępu Rzeczypospolitej. 


Że ci pozornie 


npieniali* do ostatniego 


Ale to nie jest recenzja o „Zemście, ale spra 
| wozdanie z jubileuszowego przedstawienia, więc; 
wracając do wykonawców, trzeba podkreślić, że 


y starali się stanąć na wysokości zadania 
ta 


wszys 
Jeśli były jakieś niedociągnięcia, jubilat im 
wybaczy.w. 

Władysław Grabowski jest takim dobrym czło« 


wiekiemi, Jl. M, Szancers 


Pierwszy sekretarz KM P. 
Robotniczej, 
dem zagłębiak, 
szym miastem. 
Tow. Kozłowski 
znanę mu są prz 
wolucyjne naszego miasta. 
Jako stary działacz robotniczy pracował 
na terenie Łodzi przez długi szereg lat. 


dskiej Partii 
Jan Kozłowski, choć ro- 
t mocno związany z na 


tow. 


jes 


emu bliska jest Łódź i 
"ine tradycje re” 
robotniczego 


edwojć 


Nasi starzy towarzysze, jak również | 
członkowie bratniej organizacji PPS, do- 


skonale mnie pamiętają — mówi tow. Ko- 
złowski na wstępie naszego wywiadu — 
i dlatego udało mi się dość szybko nawią- 


idmy Łódź W miasto | ) 


GŁOS ROBOTNICZY 


u 


nH 
Li 


prze 


KA 


SIE 0 


w 


= 


čen 
które |tyinei stawia sobie za zadanie przełama- 
wią- |nie tezo niesłusznego ustosunkowania tych 
peperowców, dokonania przełomu w całej 
|organizacji 


— Drugim ważnym zadaniem, 
łódzka organizacja partyjna musi 
zać, to sprawa inteligenc 

Poważna 


roz 


zęść inteligencji w odniesieniu do inteligencii. 

zdecydowanie przeszła do obozu demo- Niemniej ważnym, a bodaj że jednym 
| kratycznego. lz czołowych zagadnień, które stoją przed 
Jeśli pozostała część inteligencji stoi |orga nizacłą łódzką, to rozbudowa 1 umaso 


|na uboczu, to je 
na naszej Par 

Cały szereg inżynierów, 
intelektualistów w praktyce 


|wienie naszej Partii. Prawdą jest, Że no 
liie w Łodzi ciągły wzrost Partii. 
«W zrost liczebny, w porównaniu z grud- 

niem ub. roku jest dość znaczny. Ostat- 


st to przede wszystkim wi 
emy 
nauczycieli 


pozytyw nie 


się ustosunkowuie do Polski Ludowej i|nio mamy także pewną poprawę w przy 
bierze czynny udział w budownictwie |pływie inteligencji do kół partyjnych. 
zrujnowanej Ojczyzny. Mimo to jeszcze| Jednakże, biorąc pod uwazę charakter 


zać serdeczne nici pracy i współpracy. dziś sporo naszych towarzyszy nadał z|naszego miasta i możliwości, stan liczebny 
Na pytanie, jakie w obec nej chwi A sto- | nieuzasadnionym uprzedzeniem odnosi się |organizacii łódzkiej jest wciąż ieszcze nie 

ją zagadnienia przed łódzł organizacją! do inteligencji, p ore diich w | zadawalający. 

partyjną, tow. Kozłowski daje ataka il czambuł; nie odróżniając często uczci- Mamy w Łodzi zakłady fabryczne, w 

szczegółową odpowiedź wych pracowników od nieuczciwych. Ta | których pracuje kilka tysięcy robotników, 


Ta 
aga 


Kluczowym z dnieniem dla łódzkiej 
otganizacii partyjnej to przede wszystkim 
sprawa dalszego utworzenia jednolitego 
irontu z bratnią nam partią PPS. 

Tradycie Łodzi w pracy żednolitofron” 
towej sięgają okresu przedwojennego. Pa- 
miętam _ jednolitofrontową ranifestację 
pierwszemałjową zorganizowaną wspólnie 
z OKR PPS, z elementami naibardziej po- 
stępowymi ówczesnej łódzkiej organizacji 
PPS. W powojennej Łodzi jednolity front 
się pogłębił i rozszerzył. Istnieje Ścisłe 
powiązanie ; współpraca między woje- 
wódzkimi komitetami PPR i PPS. 

Wszystkie zagadnienia polityczne, pań 
stwowe i praktyczne są razem omawiane 


|cy członkowie łódzkiej organizacji partyj ja nasze koła fabryczne liczą ledwo dzie- 
| nei negatywnie ustosunkowując się do in-|siątki lub setkę członków. Mamy dziś w 
lteligencji, nie tylko szkodzą Partii ; ha- |Łodzi instytucje państwowe i samorządo” 
mują jej wzrost, ale również utrudniają |we, wyższe uczelnie į szkoły. Nowa 


z 


zwyciestwo b'oX 
PEL-0 


Wybory do 
owite 


CT 
3i 


artyina ludu Łódzk 


słu, kultury i dobrobytu mas pracujących. 


; Komitetu Miejskiego Polskiej Partii Robotniczej 


eq 


Łódzka organizacja partyina, jak do- 
tychczas, nie zrozumiała tej zmiany w 0* 
bliczu swojego miasta, nie spostrzegła je: 
go nowego oblicza. To niezrozumienie W 
wielkim stopniu utrudnia rozbudowę łódz 
kiei organi?"cji. 

Trzeba raz na zawsze wyrugować zZ 
umysłów naszych towarzyszy przestarza 
łe pojęcia o sprawie budowy masowej 
Partii. Trzeba porzucić szkodliwe dziś 
nałogi okresu konspiracii. 

Każdy uczciwy robotnik, pracownik fa 
bryczny, urzędnik czy intelektualista pos 
winien stać się członkiem naszej Partii 
Musimy zbudować wielotysięczną organi: 
zację partyjną ludu łódzkiego, ofiarnych 
budowniczych miasta przemysłu, kultury 
i dobrobytu mas pracujących. 

Umasowienie Partii, ułatwi nam roz 
wiązanie wielu innych zagadnień państwo 
wych, gospodarczych i kulturalnych nas 
szego miasta i przyśpieszy stworzenie 
lepszych warunków życia dła mas pracie 


pracę nad rozbudową Łodzi. IŁódź stała się centrun. demokratycznej  iących. 

| M n > Ge = i 
Kierownictwo łódzkiej Organizacji | kultury. B. Pos 
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arządu pals ar Samopomocy w Sieradzu przyn'osły całe 
i demokratycznemu. — 
ców Gi isa wała na listę demokratyczną 


We 'szość chłopów 


j rozwiązywane. ŁK PPR jest również Po Krajowym Us Sa mopomocy | terialnymi i mówiąc po chłopsku zrobili | PSL w Sieradzu wniosków z poprzednich 
związany z WK PPS. Jednakże odczuwa | Chłopskiej na którym p. Mikołajczyk z sobie ze swoich stanowisk w Związku | Zjazdów Samopomocy, nie chcieli pójść 
się brak miciskiej instaucji PPS, z którą| Słypnymi już owacjami A Zjazd | żłób i wyżerkę. śladem tych uczciwych „ demokratów 
by można było Ściślej koo edynow ać pracę| Wojewódzki, który napewno niejeden si-| Pomimo tego, że masy delegackie były | PSL-owców, którzy potrafią wyżej stas 
w sprawach dotyczących tylko m. Łodzi.| WY włos prz zysporzył przywódcom „| oburzone dotychczasową gospodarką P-| wiać sprawę interesów chłopskich, anis 
Istnieją również w Łodzi rów norzę- | Ale na tyra nie koniec. lawina Plewińskiego i jego kamratów, jednak żeli interesy e 8 partii nawet, alg 
dne komitety ai ra na wszyst-| Sie wypadki, zza PSL coraz orzedstawiciele Demokratycznych Partii | mafii „londyńskich i przywódców PSL-u 
kich dzialnicach oraz w nałogekczych fas dziej poza margin w| Politycznych i przedstawiciele Zarządu Doszło więc go rozbicia i ZEOS2ONE ZOB 
brykach. Na czoło w Ag ER i prak | A0olsce. | | Wojewódzkiego Samopomocy Chłopskiej | ty wi sty: U: ppi aiaia 
tyce jednolitego frontu wysuwają sie naj- Dnia 31 marca odbył się: Powiatowy | w os obach obywateli Kulki i Potapczuka | Demokratycznych i druga L-owska. 
większe fabryki: Poznański, Wima, Ho- Zjazd Samopomocy Chłopskiej Siera- | nie chcieli dopuścić do zaognienia sytu- Któż opisze konsternacje i rozpacz H 
rak, Scheibler i inn dzu. kata Zaproponowali przeto PSL-owcom | plewińskiego i jego zauszników, gdy 


Jedn ść w działaniach na tych fabry- 
kach przyczyni ila się wydatnie do podnie” 


sienia świadomości politycznej i kulturał- | 
nej robotników. Jest znaczne poprawa w | 
warunkach bytu robotników. Rosną tak 
że szerewi kół partyjnych. 

Wiele ieszcze istnieje braków wel 
współpracy, szczególnie w dołowych 
ganizacjach obu partyj. Nie ma jeszcze 


dostatecznego zrozumienia zarówno wśród 
naszych towarzyszy, jak i towarzyszy 
bratniej organizacji PPS „dla 


z 


jednolitego fro Ni órzy towarzysze | 
nie zdają sobie w „całe pełni sprawy z| 
faktu, że jednolity front jest fundamentem, 
podstawą ogólnego awhe a demokra- | 
cji ludowc; oraz zwycięstw na każdym | i 
odcinku codziennej praktycznej pracy. Nie 


docenia się, że imsilni peza] i ściślejsze jest 
porozumienie pracy obu organizacyj, 
tym szybsze i łatwiejsze pokonanie wszel 
kich trudnoścj w budowaniu gospodarki, 
tym silniejszy jest wpływ polityczny obu 
partyj zarówno na klasę robotniczą jak i 


W 


na najszersze masy chłopskie i inteligen- |" 
cji pracującej, 

Niek zatargi międzypartyjne na fa 
brykach wi Kost z wzajemnego. niezro- 
zumienia swoich zadań, zgubienia się w 
drobnostkach, w nieodróżnieniu rzeczy 


ważnych od 
bryki į; ogółu 


mniej ważny 


Dobro fa- 
powinno 


robotników 


istotą jedno! wej pracy. Niektórzy 
towarzysze zrozumieli jeszcze, że po- 
przez ścisłą współpracę kierownictwa 0- 
bu partyj dążą do zbudowania jednej, 
mocnej, masowej partii robotniczej. 
— Kierownicze instancj je obu bratnich 
partyj powinny poświ znacznie więcej 
uwagi pracy dc towych organiza” 
cji ina sprawą jest podniesienie u- 
świadomienia politycznego człońków Par- 
tii. Wyrobienie polityczne członków przy 
czyni stę do szyb ro zrozumienia tego 
ważnego zagadn , jakim bezsprz 
nie jest iednolity front klasy robotniczej. 
— Nie wątpimy, że współna wolewódz 


ka narada aktyw 


> PPR i PPS, 


się 


która odbędzie w dniu 7-go kwietnia, | 
napewio usunie wiele braków i niedoma" 


gań wspólnej pracy w terenie. 


zagadnienia 
i Í 


być! 


Samopomocy w Sieradzu stano- 
PSL-u. | 


delegaci z 


Zarząd 
wił do tej pory teren 
Nic dziwnego, że w d 


wspólmą listę w skład której 
miało czterech przedstawicieli PSL, czte- 
rech z SL i trzech 


wpływów 


| terenu musieli podnieść zwody chciano dać PSL-owcom więcej niż 
| dowi Powiatowemu i en ię należało na podstawie ich rzeczy- 
prezesowi p. Plłewiński: y de-| w h wpływów w terenie, Jednak 
| likstnie mówiąc... natury mora Albo- owcy odrzucili te propozycje z dum- 
| wiem ci dzielni „obrońcy z pod; nym „nigdy” 

| znaku PSL. nie gardzili kor iami ma- Nie wyciągnęli niektórzy przywódcy | 2 
KONOPKA YO OAZY OTYM A PANEM TRO ATATTĄĄ PAPER OPOYA OZON NĄ 


Wieśc z całeao kraiu 


OHYDNE MORDERSTWO W KRAKOWIE | hitlerowskiego rezimu wywarło wielkie i 
Kraków ł e widownń strasznego mor- ace w enie na cudzoziemcach. Na- 
derstwa, dokonanego na osobi mie wycieczka udała siq do Katowic. 
sda zony Boty 6 wh PRZEMYSŁ KONFEKCYJNY DOLNEGO 
Krakowi Niez ŚLASKA 
| nocy z soboty rzemysł konfekcyjny Dolnego Śląska 


nali mordu nie 
Í ca A w głowę. prowadzą do- 
ę J : Í 1 


chodzenie. | 
|TRAGICZNA KATASTROFA SAMOCHODO- 


WA PIŁKARZY POLSKICH. 
W ubiegłą niedzielę 


Grup 


wany w całości we Wrocławiu i okoli- 
jmuje 16 zakładów czynnych. Stan za- 
trudnienia wynosi 2.088 osób, w tej liczbie 
80 proc. stanowią Polacy. 

MOTO 


z„egrany w 


Poznaniu mecz treningowy | jej repr rej à Kac: ý olnika 
zentacji Polski, składającej się — z , 5 y 
|członków związków zawodowy OCHRONA ZTEMIOPŁODÓW. 
Wartą“. Mecz miał na celu | Ministerstwo Rolńictwa i Reform Rolnych 
najlepszego składu reprezeniacji p zleciło Izbom Rolniczym w Sopocie, Poznaniu, 


| em na tournee do Francji Po meczu dr Warszawie, Katowicach 1 Krakowie przepro- 
|reprezentacyjna, któr: przybyła do Po wadzenie w terminie do 15. 4.-r.b. kontroli 
|z obozu  treningowegc 124 z | magazynów, elewatorów, składów. spiczrzów i 
Slawie na Do miejsc przechowywania i przerobu 
|powrotną autobuse ziemiopłodów 

|od Slawy, autobus Celem kontroli jest stwierdzenie stanu 
ła tragiczna w nas zdrowotności poszczególnych partii ziemiopło- 
skiej „Garbarni* Les |dów oraz ustalenie ich pochodzenia. 

|miejscu, a kierownik | W razie stwierdzenia obecności  szkodni- 
| karz prof. Ciszewski uległ złamaniu yślinach importowanych, wstrzymane 
Na szczęście życiu jego niebezpieczefń wydawanie ziemiopłodów tak nasien- 


Reszta 
Pr 


zagraża. 
okaleczenia 

udał się sam 
aby na miejscu ] 
zawodników. Ci 


DZIENNIK: 


i konsumcyjnych, 


celem poddania 
łodów dezynfekcji. 


,|KONFERENCJA W SPRAWIE ZWALCZANIA 
u. | STONKI ZIEMNIACZANEJ 

ia 8 kwietnia :b. odbędzie się w Mini- 
Rólnictwa i RR. konferencja w spra- 
ania stonki ziemniaczanej  (chrzą- 
do). 

konferencji wezmą udział 
Instytutu Gospod 
uławach, Stacji 
opomocy 
lodowli 
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przedstawi- 
arstwa  Wiej- 
Ochrony Roślin, 
Chłopskiej, Państwo- 
Roślin, zainteresowa* 
rowego Instytutu Hy- 
znego, Centrali „Spo- 
le świata nauki. 

rzewiduje omówienie 
lczania stonki ziemniaczanej oraz 
pogotowia przeciwstoukowego w 


cji 


milionów | Polsce, 


wielu 


wchodzić | 


-| bowiem, że p. 
z PPR. Dla świętej | 


ogłoszono wyniki wyborów? Okazało się 


Plewińskiemu pozostały 


|plewy, że SL.'otrzymało 6 mandatów 
i PPR trzy mandaty, a PSL, (ten 75/0) muf 


siał się zadowol 
stanowi 


nić dwoma mandatami, 
zaledwie osiemnaście procent, 


co 


Jak na teren czysto chłopski wpływy red 

akcyjnych przywódców PSL-u okazały się 
bardzo mało imponujące. W tym miejscu 
musimy podkreślić, że dość duża część 
PSL-owców uczciwych demokratów gło- 
sowała na listę bloku demokratycznego 
przeciwko p. Plewińskiemu. 


Raz jeszcze okazało się, że ci przywód: 
cy PSL-u, tórzy dają unieść się zaciste 
rzewieniu i nienawiści do sprawy ludu 
pracującego zostają w decydującym moš 
mencie opuszczeni przez swoich właś: 
nych zwolenników. Chłop w swojej masie 
jest demokratą i tylko do czasu daje się 
wodzić za nos. 

Po tej lekcji cóż pozostało p. Plewińskie 
mu i jego grupce? — jedno tylko! — zró 
bienie warcholskiego kawału w stylu te 
go jaki zrobił „wielki wódz“ na krajowym 
zjeździe, I to zrobili. 


Przy wesołym nastroju całej sali odbył 
się wymarsz wcale nie triumfalny niefofe 


tunnej grupki niezadowolonych. Na czele 
maszerował p Plewiński i jego sekretarka 


techniczna a ochotników idących za nimi 
było niewielu. 

Jest rzeczą charakterystyczną, że wśród 
tłumu  potępiającego rozbijacki wybryk 


p. Plewińskiego nie zabrakło bardzo pó 
kaźnej grupy uczciwych i poważnych g0 
spodarzy PSL-owców z ob. Strumińskim 
na czele, którzy żywo objawili swe obi- 
rzenie, 

Żywimy niepłonną nadzieję, 
po usunięciu osobników 
swoje własne intere 
wi uczciwi 


wespół z rolni 


że obecnie 
uprawiających 
siki w rodzaju p, Ple- 
gospodarze PSL-oWcy 
5L-owcami i PPR-ow- 


ego 


we kami 


cami prow ić będą owocną działalność 
dla dobra chłopów w powiecie sieradz- 
kim. 


Nowómu 
szczęść Boże. 


Zarzadowi Powiatowemu 


S$ Polelum. 
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ostrzonyii Śpiczasto wierz `Z 
Raz wraz złom żela hów sunie 
wyślizeanej erzchni łoża ) Spada 


obła, żółta strzała olbrzym 
w dno coraz głębsze córaz 
dając. 

Setki robotników sthiją się po wiązaniach palowych, już wybudo- 
wanych i spojonych mutrami. Jak mrówki, czy termity, idą rzędem, 
miarowo nogi podnosząc | do taktu wykonywując przepisane i przewt- 
dziane ruchy rękor Tam i sam stoją na machin, na pod- 
muchy wiatru wystawieni, podobni z odda a do flag i pawilonów. 
Twarze robotników schłostane 
niane i trępy kołacą o belki, tramy, 
tymczasowo deski, gdy biegną i 
Odzienie ich zniszczone jest od pracy, spłowiałe 
i deszczu, podobne do ich zarostu i włosów, — podo 
łu, zeschłych trocin, do wiórów i odrzuconych opi 
mają na głowach mic kapelusze, dobrze przez plute 
czapki okrągłe, woienne, z pruskim czerwonym, mo 


lampasem, inni niemniej spłowiałe wofenne, polskie 


Ooporny 


wiatru, 


d słońca. Drew- 


a 


a 
cze inni okrągłe, pła 3 rzeszota moskiewskie, Spod tych oznak po- 
tęgi wojennej minionej lub nowonarodzonej w tych czasz 
oczy siwe lub czarne, badając każdą rzecz trzeźwo, Sturowo, 
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plączą się 


fśród nich 


szyny szero- 


jako chwast. z 


racowicie na to miejsce przeniesione z od» 
czyzn i wzniesień, gdzie je pogubiły lub 
3 s wiekuistą dal wędrujące. 
iku, niemniej wysokie 
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rze ma się wrócić. Wlać się ma na dwa Kilometry daleko w głąb lądu, 
znowu się pod moreny posunąć, — na kilometr z górą wszerz się roz- 
potrzeć, na dziesięć metrów w głąb zapuścić. Ma sobą napełnić doki 
uwiecznione cementem, omurowane i pskalone głazem ciosanym, — ma 
się potężnie rozszerzyć w basen środkowy, o półkilometrze średnicy, 
w którym największy dreadnought o sile maszyn, równej sile siedemnastu 
tysięcy koni, obróci się lekko dookoła swej oñ. 

Ockniona znowu z tylosetletniego snu wola Chrobrego Króła, speł- 
niona wykonaniem sprawa żywota Jana Henryka Dąbrowskiego, ob- 
jawia się w tej stronie, ażeby pokazać ułamek potęgi wielkiego plemienia, 
zabudowując zimną pustkę od strony Gdyni ubogiej i od strony mar- 
twych pagórków Oxywia. Tu i tam pobiegną w ciągu lat kilometry 
betonowych i kamiennych bulwarów i placów. Tam, gdzie teraz wale- 
sają się w malarycznym oparze białe lub łaciate kozy, uwiązane na post- 
ronkach przytłoczone na głucho do kołków wbitych w torfowisko, — 
gdzie beznadziejnie i bezskutecznie, wielkim zbiorowym gęganiem gę 
gają siodłate gęsi, biadając wśród kup bezuczuciowego torfu na swą de- 
portację w te jałowe pseudo - trawy przez oberwane i niewiarogodnie 
brudne dzieci kaszubskie, — gdzie majestatycznie przechadzają się węd- 
rowne wrony, a czasem przebiegnie bezpański pies, naszczekując z od- 
razą w nudne rozłogi, — zaświszczą sygnały setek kotłów, bić będą 
wniebogłosy, jak w Southampton, tysiące młotów, warczeć będą maszy- 
ny, śpiewać będą pracownicy, przygotowywać się do podróży wokół 
globu ziemskiego polskie okręty 1 młodzi polscy marynarze, Forty na 
cyplach Helu, Oxywia i Kamiennej Góry osłonią to pracowisko od po- 
kuszenia się o nie wroga, linie kolei znych poniosą stąd dorobek 
świata w głąb lądu, a z głębi lądu przyta na wywóz dorobek pracy 
rąk polskich, W ciągu lat wykopany nie z długiej szyi chyloń- 
skiej ośmiometrowy pokład torfu, a podspodni piasek wyrzucony na 
podstawę wałów i tam, ujmie kisnące wody malarycznej rzeczułki w 
czynne i żywo działające baseny. Wokół bulwarów staną olbrzymie 
hale, warsztaty, windy, przedziwne kształty stoczni i magazynów, biura, 
domy, baraki, hotele. Rozłożą się pod półog Oxywia w wew- 
nętrznym porcie Polski, szeregi grubych kominów okrętów wojennych, 
z ich wieżami i blockhauzami mi armat i złowieszczym ło- 
żyskiem straszliwej tori i 
sce w gdańskiej zatoce, uję 
jące mola, czyli ostoje przedpor 
na tysiąc metrów wysuną się w 
toce stanie na poprzek łamacz f 
przedportu dwa wolne wjazdy d 


e, najgłębsze mici- 
szerokie, kilometry zakreśla- 
stron, vod Gdyni i Oxywia, 
iszcza, Między nimi, w za- 
Chron, — zostawiający do 


m. dnatA 
ren OKTĘTOW. 


Ten niewysławionej piękności poemat, tworzy w drzewie, kamie- 
niu, betonie i żelazic j azujący wydzieranie 


‘zepotezny dramat, 


morzu jego wód, s yładzy, — ta wspaniała powieść o rozdarciu 
ramieniem człowieką ów ziemi i kisnącego ze stulecia na stulecie 
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WIATR OD MORZE 
k dha Y a da Świ dh 

Wysunięta w morze głowa Oxywska zamglona była manem 
Kształt starego kościółka, który przerzyna pustkę półwyspu od dzie» 
więcin bezmała stuleci, zarysował się na tle drzew citdnego cmentarza 
na stoku zgóry. Niemało wiatrów chłostało wielkie głazy podstawowe 
ej świątyńki. Liczne zmiany dziejów przesunęły się nad tym zaiazdem 
westchnień nadmorskiego ludu, wielekroć przekształcanym, przelepła 
nym i doklecanym z prostacka: Przeszły nad nim panowamia mnisze, 
krzyżackie i świeckie, zabory, wywłaszczenia, księstwa, władztwa 
królestwa, cesarstwa. Zawsze jednako uparte stróżowało nad swym 
morzem. 

Morze rudozielone, a fiolkowe w oddali maruszało słę fa cały 
swoim obszarze. Białe, a jakby lękliwe piany snuły się na czubach fas 

1 m równyrt 

iąż przemywając jego 
cznottwałą wygładzają 


I T 


li i chyżo w tonach ginęły. Na brzeg wklęsły 
wygięty, woda szła nieustannym podrzutem, 
zdziar szorstki i gruboziarnisty, a pracą w 


i gi 
mialkiego piasku zwilgotniałle smugi. 


płaski, hi 


Niepamiętne, zawsze jednako wytrwale, niezniszczalne morze w 
kie samo było, przed niezliczonymi wiekami. Tami sam rudy, ozem 
wony, szary, napoły szwinięty dla wiatru ziel niewidzialnej łodz 
przerzynał zielone wody i błękitne niebo. samo jak przed mlozi 
czonymi wiskami. 


ta 


Lecz zuchwała i bezczelna nowość ń 
(Tasnożólte przęsła grobli 
władny i ie barwny przestwór 1 
na setkę met 


portowej 


metrów od brze” 


gu. Poprzeczne 


ię 1w kierunku Kępy 
Oxywia, zagrodziło zatokę. Między m fali, zabite 
w dno głębokimi żelazni tne góry głazów: 
Tysiące becz cementu jeden wał ostol, nies 
dostępny i niezdobyty dla najszaleńczej bu to wdziera się, wtła: 
cza i zachodzi w niczyją, bezpańiską 7 e pie zy port Rzeczypos* 
politej. Sześć wież wyniosłych dla młotów, siłą pary rzucanych, wys 
dziela wciąż ze siebie y, ST jymu i tępy loskot uderzeń: 
Młoty biją miarowo w odzien wielkich sosen kaszubskich, które za 


Nr 4 GŁOS: ROBOTNICZY 
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upe | F eutr, agezu f szé iea 
Y } : Ii l T < , ~ 7 E NWETECYV 
POD GOCYM MEME S Nr 60] TEATR WP iin DWA GOŚCINNE WYSTEPY 
áa 4 M DAT. Fredry ZEMSTA awi W FILHARMONII 
„TĘCZA (ul Piotrkowska 108) | nowym wiel r W piątek 5 bm. Państwowa Tilharmonia 
„POD GOŁYM NIEBEM" atru WP. czele zespołu na ścić będzie dwóch wybitnych artystów z Ka 
„WISŁA“ (Przejazd ty „ADRIA“ przedstawiciele aktorstwa po : 4 a ewski, profe 
ul. Marszałka Stalina 1 4 Węgrzyn, Jerzy Leszczyński i Władysław |s 
V DEG © NRY Pr E Grab i w otoczeniu: Tymowskiej, Zarębiń-| ć i 
„W w s) A m WOŁGA . skiej, B Pt uckieg gO, Swiderski Pi larsk 9 Przy 
„BAŁTYK“ (Narutowicza 20) -. | Dobrowolskiego, Dewoyna i Śró Zemsta | Anatol Zart 
„ROBIN HOOD". | grana będzie codziennie wieczorem do soboty | owej Filharmonii w 
„GDYNIA“, (Przejazd 4) „NIEWI.| "acznie o godz, 19 min. 15. W niedzielę |gramie orkiestry utwory 
DZIALNY WRÓG“ i 6 godz, 12 i 15.30 Zemsta. Wieczorem ò godz. |na i Czaikowskiego. Bile 
pg E > tektr sia kin Baliyk* Narutot 
„STYLOW yii (Kilińskiego 123) a. 19 Elektra. ue ina „Bałtyk Naruto 
BIAŁY MURZYN: TEATR POWSZECHNY TUR cò Aola 
„DL / A ATR VSZECHNY TUR cód FG if na 4 l 
„WŁÓKNIARZ* (Zawadzka 16)| zodz. 19 (w niedzielę o godz: 15 i 19) Mariusz Program radiowy na dzi: 
Amerykański film sensacyjhy „STRZE znakomita komedia Pagr reżyserii i z u- 5,57 Kraków. 6,46 Warszawa, 7. 10 Poz 1ań. 
LEC Z BENGALI“ F działem Aleksandra Zelwerowicza w popis rszawa, Skrzynka posz 
HEL“ y t- 5 aen wej roli Cezarego, należącej do najświetniej- 5 Codzienny odcinek proz 
(Lesion w 2) szych w repertuarze wi iero artyst y. cie * nowola Stefana žeromski e 
eyka : 1 B p £ 3 m "= 
Amerykański ffm egzotyczny „GUN- | Mariusza i Fanny grają na przemian Andrzej yŚci. 9.10 Program na dzień 


GA DIN*. 


„ROBOTNIK* (ul Kilińskiego 178) 

„SERCE I SZPADA”. 

„PRZEDWIOŚNIE* (Zeromskiego 
14-76) „STÓDME NIEBO“ 


„TATRY“ (Sienkiewicza 40) — 
„OJCOWIE I DZIECI“ 

„REKORD“ (ul. Rzgowska 2) — 
„MANEWRY MILOSNE!. 

„BAJI (Franciszkańska 
„PRZEZ ŁZY DO SZCZĘŚCIA” 

,WOLNOŚĆ* (Napiórkowskiego 16) 

„KIEDY JESTEŚ ZAKOCHANA”. 

ROMA” (Rzgowska 84) 
„KURHAN MAŁACHOWSKI" 

„ZACHTTA”* (ul. Zgierska 20) 
„ZNACHOR*, 

„MUZA (Ruda Pabianicka) — 
„ZBIEG z SAN QUENTIN“ 

Początek seansów w dni powszed- 
nie o godz. 16, 18, 20 — W niedzielę i 
święta o godz. 12, 14, 16, 18. 20 


31) 


ZMIANA GODZIN ROZPOCZĘCIA SEANSÓW 


W KINIE „POLONIA“ 

„Polonia“ rezpoczyna obecnie sesnse: 
w dni powszednie o godz. 15, 17.3044 18, W 
sobotę, medziełe | święta o pół godzimy póź- 
niej. 

Przedsprzedaż biletów do kin: Rekord, 
Wolność i Roma dla ozłonków Związków 
Zawodowych (zgłoszenia zbiorowe) odby 
wą się w Radzie Zakładowej łabryki Geye. 
ra (Piotrkowska 295) od godz. 10—-13-tej. 

Celem uniknięcia natłoku prosimy © 
przychodzenie na wcześniejsze seanse, 


KINOTEATR OŚWIATOWY 0. M. 
M U. R. — Kopernika 8 — w programie 
„MEKSYK“, 

„OŚWIATOWY oodziennie o godz. 17 
1 18.30, w niedzielę i święta 15.30, M i 
18.30 wszystkie miejsca po 517% zł. 

o) > 

PORANEK SYMFONICZNY W FILHARMONH 

W niedzielę 7 bm o godz. 12-ej w południe 
odbędzie się XV. Poranek Symfoniczny w 
Filharmonii, Orkiestrę prowadzi Dyr. Zdzisław 
Górzyński. Solistką koncertu będsie jedna z 
najwybitniejszych naszych Skrzypaczek Bro- 
nisława Rotszłatówna, która odegra nieśmier- 
telnyv koncert skrzypcowy Mendelssohna. Na- 
czele programu „Piąta“ Symfonia Czałkow= 


skiego. Ceny miejsc zniżone do połowy. 
Bilety sprzedaje kasa kina „Bałtyk Naru- 
towicza 20. | 


(Ni y IA 
M Lekarze TEKI 
DR 8. ŻURAKOWSKI (z Warszawy) Specja- 
lista chorób skórnych wenerycznych | moczo- 
płciowych przyjmuje, Łódź, Plotrkówska 38, 
godz. 12-1 I 3-6 

DR. ZOFIA SKONIECZKA, lekarz szpitala „Ko 
chanówka”, spec, chorób nerwowych przyjmu 
je 4-6 ul. Pietrkowska 16. 

Dr. med. E. MIKULICEZ 

lekarz-dentysta że Lwowa, specjałtsta w lė- 
tzeniu chorób dziąseł | jamy ustnej, ulica Za- 


wadzka 17, tel. 144-45. 
Dr. MIECZYSŁAW ROWALSRI 
specjalistą chorób skórnych | wenerycz- 


nych przyjmuje 8—10 3—6 Al 


Dr med. B. Tołczyński, starswy asystent Uni- 
wersytetu Łódzkiego. Specjalista chorób uszu, 
nosa i gardła, Sienkiewicza 37. Przyjmuje od 
3—6 pP. e 

JIM" Zaofiarawanie pracy MIMI 
„CENTRALNY ZARZĄD PRZEMYSŁU 
PIERNICZEGO — Wydział Pracy i Placy po- 
szukuje pilnie biegłej maszynistki-stenotypistki. 
Zgłoszenia: ul. Śródmiejska 11 — telefon — 
212-43". 
POTRZEBNA wychowawczyni do 2 ohłopców 
czteroletnich i 1 sześcioletniego z wyjazdem 


kgo Maja 3. 


na w Wiadomość: tel. 127-36. 
POTRZEBNY (a) księzowy (a) zwalący (a) 
przebitkową buchalterię. Państwowa fabryka 


Kilińskiego 90. 

ZZKĘ do podnoszenia oczek wykwa- 
ma maszynę od zaraz. Szolinowa. 

ka 30. 
| JJ 


14 
Piptrkowsł 
ji Różne INNI IN IM 
„MECHANIZACJA BIUROWA” = zukowskó 
55 tel, 163.37 Maszyny biurewe. Organiza- 


aja. Warsztaty reperacyjnę, 


PA-| 


gnał czasu i hej 


TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIBPRZA |1505 Rezerwa. 


15,30 Wiadomości 


4 ży na święta 
zku ze zbliżającym się okresem przed- 
Za. 


[Nie zabrakr 


w 


zwi 


ji 


AA zw jększone 


Pe pisany 


ucznie ceny na wspomniany 
potrzeby, pożyteczną bę 
e rzecza stwierdzić, że Zjednoczenie Prze- 


obecnie czyni przy* 
| gotowania do kampanii przedświątecznej i że 
produkcja jego, przekraczająca w ostatnim mie: 


| my słu Drożdżow ego już 


siącu plan, jest w stanie całkowicie zaspokoić 
potrzeby kraju. 
Aby nie dopuścić do braku i ewentualnego 
Aby me dopuścić do braku 1 ewen g 


podniesienia cen na drożdże, 
1oczenie zmagazynuje pewne ilości drož- 
hłodniach składowych tak, aby mogły 
ej chwili, w razie powstania zwięk» 
być rzucone na ry- 


lacyjnego 


10 


t 


trzebowania, 


Łapioki i Justyna Karpińska oraz Czesław aż dk 11,57 Sy > 1205 W -T —— 
Wołłejko i Halina Czengory. by Mariackiej w Krakowie. ah 
, : szawa. 14,40 Płyty. 14,55 Przegląd teatralny Uwana! Skradzione czeki 


Daszyńskiego 34 z miasta i prow i „10 minut pol- Komenda Milicii Obywatelskiej m. Łodzi ko 

Godziennie o godz. 19.15 komedia „Ich | szezyzny” — w opr. Jerzego "Wyszomirskie qo, | mutnikuje, iż dnia 1.4. 46 r. skradziono czeki na 
Czworo” Gabryeli Zapolskiej z Mirą Zimińską | 15,45 Pieśni Schumanna w wyk. Halszki Ba-| okazi j jone przez Zjednoczenie E- 
w roii głównej Udział biorą: Janina Macher- | cewiez, akomp. Kiejstut Bacewicz. 16,00 War-| nergetyc dgoszcz, które maią być po- 
ska, Henna Bielicka, Maria Kanjewska, Jan | szawa. 19,00. Audycja dla robotników: 1) Kim]; Nr skradzionych czeków: 
Kochanowiez. Ludwik Tatarski i Zdzisław Rel- | jest La Passionaria” — pog. Grzegorza Timo- | Í 30 na 10.000 zł, 2) Nr czeku 
sji Reżyserował Erwin Axer. Kasa czynna co- | fiejewa, Ņ Pag Ligi Kobiet w opr. Ireny Kaw na 10.000 zł., 3) Nr czeku 56282 lub 
dziennie od godz. 15-ej. czakowejł, 3) Zyty. 18,30 Warszawa, 21,00 Poy. | ; 2 ma 10.000 zł. Niniejsze czeki z dniem 

i i i oe ted. 2.4, 46 r. zostają unieważnione. 


TEATR SYRENA”, Traugutta tL ortepi 


| 


ZY WM — 


Dziś przedstawienie wielkiego widowiska mu- — Riegerowej 1,30 Koncert Aisy 
zycznego Z. Tety i W. Stępnia mowy: 21,40 Skrzynka poszukiwama ro- ai y 
ja ZTYWKOWA Ż gosz kwiatów w dniu imienin Lekarza 
„TRZEJ MUSZKIET EROWIE” czy. 22,15 Warszawa. 22,30 Koncert Na zpieczalni Społecznej w Łodzi 
z udziałem całego acspolu „Syrazy? , chóru 23,00 Warszawa. 28,35 Program na futro, z8- | oh arda Kunickiego, pracownicy Dzia 
i baletu, Pocz. przedst, o godz, 19.15, |kończenie audycji i Hymn do godz. 23,40. Mi Lecznictwa Ubezpieczalni złożyli ua pomoc 
UACSZUNWUNDNKGONWKEANNNOPON TE MESO TORN AAAA ENAS | 1MOWĄ sumę Zł. STAN ý 


Skład Mat 


eriałów Budowlanych 


Powszechnej Spółdzielni Spożywców w Łodzi, 
Rokicińska 26b tel. 138-21 
połeca po cenach przystępnych w każdej ilości 
CEMENT. 
WAPNO, 
PAPE 
i pyty „Suprema a 
ZSIUWAEMSWWMTT ATROGONSAWNOMIU 


. 


J 
a 
| 
3 
d 
a 
m 
H 


INERPODUPZAKZAUADYWGUWYWRSDUANWŁ I): 


DZIŚ PREMIERA 


sola komedia prodwi anouski 
PES E S ENR | | poszukiwani od zaraz 
i > y AR T SEs : 
K B m 1. a pa fi CL bb I|} tylko pierwszorzędne siły. Oferty do Adm. 
43 O d g 0 | y im 58 e RZ )e Da l Ulosu Robotniczego* sub, „Pomocnik bu- 
1 chaltera. 
i W roll głównej Meg. Lamonier i) 


A 
er. 


ażaawwi aCIMYWNIBETEW s 
że wnioski © przedłużenie PASSE-PARTOUT 


przyjmie Okręgowy Zarząd Kin, ul. taa 100. Wszystkie nieprze” 


| dlubone passepartout tracą ważna z dniem 1-40 marc 


o merae 


FABRYKA cukierków, czekolady | drażetek, 


A í u Cwi FORMY etesiryczne pończosznicze —. skar 
Jerzy Karczewski, Łódź, Marii Skłodówskiej y = r 


petkowe natyohmièst prywatnie kupię Wól 


Nr. 26 (dawniej Padłeśna). tel, 106-28 i Ragow czańwka 13 Dosorca. 
ska 8. Poleca najwiękscy wybór cukrów. |- = > 
MMK "R DO SPRZEDANIA chart Wiadomość: Piotr- 
MMI Kupno i sprzedaż (fg kowske 182 m. I6 od godz. 14 — 16-04. 
SERY polnotluste (tylżycki, teapistów) w wy- R Lok ale II We 
borowytm gatunku. Drób mrożony (gęsi, kury) HTE ET M yk TER 
tańszy, niż mięso. Jała świeże — ceny hur- SALA fabryc zma dla wytwórni artykułów spo- 
tewe — „Spolem* Łódź, Gdaństca 194, by wezych w śródmieścia poszukiwana 
| klas na " Piotrkowska 46, tel, 173-59. a 

|DLA STOŁ INES miski do jedzenia, wiadra, | MW Zacusian e dokumenty IU III 
garnki emaliowane, łyżki. Sprzedaje, Pomor- | i Za s Ha ia bnti A ULA 
ska 12. | SKRADZIONO kartę rozpoziiawczą i lezit. tram | 

<a ag 3 7 p i a ssd TEJ 
NAGZYNIA kuchenae, mishi, tyki stołowe, wajowa Frankeasa Jana, Przejazd 76/28, 
aoże, latarki, parniki, ł ocynkowane, UNIES WAŻNIA się zgubioną legit. z Urzędu Za- 


Hurtowmia, 


pan e" po rE Łódź, | trudnionia Waławskiej Walerii, Lwowska 14. 
zązowsza 3, tel, 1389-78 
NIWELATORY, teodolity ivf taty DNIA HLIVY. 46 R. skradziono palcówkę i za- 
A ak. i * 4 201RY m7 5 m z P+ s w d 

* A o SY czenie pracy Klimka Stefana, oraz 
sprzęt geodezyjny — miki 1 j hi AES CENNY 7 ANIĘ 
kupuje Warsztat" Ostyczny, Łódź, € wz m strapaa, potwierdzęnie udziel 
miejska 3, tel. 145-65. A 


9 


MANEKINY krawieckie damsk 


ié wynagrodz 


poduszki do prasowania poleca Ji ć cić za eniem. 
Zgierska 17 m. 7 Pracownia manekinów. <s z 
ZGUBIONO legit. traarwałową za m-c marzec 
GILOTYNE „kupimy Fabryka Gz „Sokl“, a Eri adian TEE Przędzał- 
Łódź, Gdańska 111, tel. 110-14. 
IGŁY pończosznicze Stibbe", Ceroma*, k 4 ve Bead- 
P serea inne natychmiast prywatnie kupimy, | sarek Cecylii. 
He alm o 
TP TŻ A IA 4 ie w 3.4 r. 
CU JEMY o rod e Í k ċczka 
anią, lic vielaczi v domo vjne i za 
Biurowa" P ka 55, tel >| o : 3: nazwisko sdwok 
KUPUJEMY złom srebra (przedmioty używa: | kiego, Łódź, Piłsndskiego 574 
ne, monety) — płacimy najlepiej, Lahborato-| È i malazi oa, zegłtce zwrócić za wyne- 
rium, Plac Wolności 2. m 2, «odz. $—3 srodiekieć 1. 


al ala dać Lal ul abzai „Arzł gi 


CO O "Z r a au a Á ‘M 


4 


KINO POLONIA KINO TĘCZA MADALIŃSKI 
ul. Piotrkowska 67 „Ak Piotrkowska 108 Ii Łódź, Płotrkowska 1Q4-a, tel. 108-77 
Początek seansów: Początek Ssamsów: || =——— ; 
w dni powszedmie o godz. w üni powszednie o godz.: $ 
tó, 18 1 20; 16,30, 18,30, 1 20,30; H “o 
w nisdzicię i ówigta od godz. If ej w nisdsiolę | święta od godz. 12.30 | NN Í girl”; Db h ite 
| POMOCNIK pumanera 


„Re- | 3 


wa Pierwszej w Radzie Z o» 
cz. Dyrektora ob. Izydora Bo» 
ada na Rob. Towarzystwo 
t Dzieci kwotę złotych 2.000. — (dwa 


pi Zak 


OKAZYJ 


| JNIE MASZYNY 
sprzedam: tokarnig 1,25 mb. z silnikiem 
ij frezarki poz i plon, obwiedniówka 
E hebla do mot 4x0,8 mb., ka- 
hi ® r mb. piły do metali, szil- 


erkl itp, 
SCHMIDT- 


FR 
P 


itb pomoonica 


| KOSZULE MĘSKIE I PIŻAMY 
sprzedaż hurtowa 
| M. MAJEWSKI 


Łódź, ul. Piotrkowską 58. 


-e 


SKRADZIONO legit. tramwajową z Kolel Doe 
jazdowych Stolarek Heleny. Grabieniec, Gras 
mięzna 18/15. 

| SKRADZIONO kartę 
| urodzenia i kontrakt 
Lalki  Rabierzyńskiego 
sów 12 


ZGUBIONO palcówkę | kartki żywnościowe 
k Maril, 


Nowomiejska 5/20, 
SEA e mA RE ai zę 
IBIONO dowód wyd. przez władze oku= 
amerykańskie, dowód kolejowy PKP 
. tramwajową za m-c kwiecień Jaśniew= 
Józefa, Krańcowa_59. 

mok SAY JA AŻ 
? ADZIONO palcówkę Kowalczyk Marian 
oraz decyzię mieszkaniową, protokół na 
i wplata 300 zł. za meble Kowalczyka 
Pomorska 20/20. 
SKRADZIONO legit. tramwałową za m-c mas 
rzec kartę rozpoznąwczą legit. Zw. Zaw. i ina 
kumenty Jarzębowskiej Tekli, Fabrycze 


metrykę 
z Teatru 
Legio- 


repatriacyjną, 
tymcząsowy 
Eugeniusza, 


i 


| ny, 


żeczkę woiskową I kartę 
skiego Andrzeja. Tonia- 


Niebrowska 17. 


vua 


ONO ksi 


tkow 


UNIEWAŻNIA 
rozpoz 
wyrównawczą 
Ewy 


się kradzione dokumenty: kar- 

2 metryki urodzenia, kartę 
12 legit, tramwajowe, Pacek 
Słowiańska 22. 


| ta nawcza, 


BR RZEZ 

| UNIEWAZNIAM skradzione dokumenty: pab 

|cówkę na nazwisko (ienowefy Pietrzak Łódź, 
Ws 110. 


! zione dokumenty: pal- 
ro Sledzińskiej Leokadii, Po- 


ę zaŚśw enie repatriacyj= 
RwŁ i, Lipnik Marii, Za- 

CR. asg e” . 
cówkę, metrykę urodzenia i le- 


i STRT x 
gm. tramwajow: 


| deitsza, 


ą na m-c kwiecień Sabeli Ta- 


Rzgowska 193/3, 


Str. 8 


GŁOS ROBOTNICZY 


M a AZ 


Kronika | £ódeka 


Narody aktywu PPR i PRS 
dzielnicy śródmiejskiej-prawef 

W dniu 4 kwietnia 1946 r. o godz. 18-ej, od 
będzie się Narada Aktywu Międzypartyjnego 
PPR sekretarzy i zastępców kół, z PPS-u prze 
wodniczących i sekretarzy kół w lokalu Pof- 
skiej Partii Robotniczej Dz. Śródmiejska-Pra- 
wa przy ul. Gdańskiej Nr 75. Stawiennictwo 
obowiązkowe! 


Otwarte zebranie Kota 
Nauczycieli PPR 


Dnia 6 kwietuia br. o godz. 18-ej punktu- 
alnie w lokalu Dzielnicy Śródmieście Lewe, ul. 
Południowa 11, I-sze p, odbędzie się otwarte 
zebranie Koła Nauczycieli PPR. Tematem ob- 
rad będzie „Polityka Zagraniczna Polski". Na 
zebranie to zapraszamy wszystkich nauczy- 
cieli, których temat ten interesuje, — Obec- 
uość członków Koła obowiązkowa. 


Odczyt w Stronnictwie 
Demokratycznym 

W dniu dzisiejszym w czwartek 4 bm w 
lokalu Stronnictwa Demokratycznego w Łodzi 
przy ul. Piotrkowskiei 89 o godz. 18-ej odbę- 
dzie się zebranie aktywu członków Stron- 
niotwa Demokratycznego. Na zebraniu tym 
prof. dr Jerzy Jodłowski, członek Kom. Centr. 
Stronnictwa Dem. wygłosi odczyt pt. „Reie- 
rendum Ludowe i ordynacja wyborcza. Po- 
czątek o godz. 18-ei. 


Zebranie w Towarzystwie 
Przyjaciół Żołnierza 


Towarzystwo Przyjaciół Żołnierza Oddział 
w Łodzi, zawiadamia wszystkich swych człon- 
ków, że w dniu 6 kwietnia 1946 r. w lokalu 
własnym przy ul. Piotrkowskiei 97 o godz. 
18-ei odbędzie się zebranie informacyine dla 
wszystkich członków. 


Ze względu na ważność wielu spraw obec- 
ność wszystkich konieczna, 


Walne zebranie Filmowców 


Zarząd Związku Zawodowego Pracowników 
Filmowych RP. Oddział w Łodzi zawiadamia, 
iż dnia 7-g0 bm. o godzinie 8-ej rano w sali 
kina „Włókniarz*, ul. Zawadzka 16 odbędzie 
się: Walne Zebranie pracowników  Przedsię- 
biorstwa „Film Polski”. Ze względu na waż- 
ność spraw stawiennėctwo obowiązkowe. 


Zjazd Wolewódzki Towarzystwa 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 


Dnia 28 kwietnia rb, w godz. 10 do 19 w 
sali Urzędu Wolewódzkiego w Łodzi (ul. Ogro 
dowa 15) odbędzie się Zjazd Łódzkiego Oddzia 
łu Wojewódzkiego Towarzystwa Przyjaźni 
Polsko-Radzieckiej, połączony z konferencją 
orzanizacyjno-iniormacyjną dla Kół Towarzy 
stwa i sympatyków idei przyjaźni polsko-ra- 
dzieckiej. Zjazd ten ma na celu ujednolicenie, 
uimasowienie i uaktywnienie działalności To- 
warzystwa w Łodzi i Województwie Łódzkim. 
„Relerat ideowo-programowy wygłosi przedsta- 
wiciel Głównego Zarządu Towarzystwa mec. 
St. Gros. 


Apel w sprawie grobów ofiar 
hitleryzmu 


Obywatelski Komitet Organizacyjny 
umacji i Uczczenia Prochów pomordowanych 
ofiar przez niemieckiego najeźdźcę na terenie 
m. Łodzi į okolic w porozumieniu z władzami 
administracyjnymi naszego miasta zwraca się 
do społeczeństwa z następującym apelem. Sie- 
pacze hitlerowscy zwłoki swych ofiar zakopy- 
wać kazali w najrozmaitszych pustkowiach, da- 
żąc do ukrycia śladu swych zbrodni. W po- 
szczególnych wypadkach mordów ofiary grze- 
bane były na miejscu stracenia, a dziś trudno 
jest nieraz ustalić położenie grobów wielu bo- 
haterskich poległych. 

Tym wszystkim bohaterom, którzy zginęli 
dla spraw wolności będzie złożony hołd pa- 
mięci przez urządzenie uroczystego pogrzebu 
i pochowanie ich we wspólnej Bratniej Mo- 
gile Aby żadne męczeńskie zwłoki nie zo- 
stały pominięte, Komitet uprasza wszystkich, 
którym wiadome są miejsca pochowania zwłok 
ofiar niemieckiego terroru o powiadomienie 
niezwłocznie Biura Planowania Miasta Zarzą- 
du Miejskiego, ul. Piotrkowska 17 — poprzecz. 
na oficyna II piętro, pokój 6, tel, 163-11. 


Odczyt w OTT 


W piątek dnia 5 kwietnia br o godz, 19-6i 
w sali Ogólnopolskiego Towarzystwa Techni- 
zo przy ul. Piotrkowskiei 102 inż. Włodzi- 
mierz Strzemiński, wygłosi odczyt na temat: 
„Nowy sposób obliczania belek żelbetowych na 
zginanie”, na który zainteresowanych prosi o 
liczne przybycie. Zarząd Główny. OTT 


Eks- 


pa 
z 


Dyżury aptek: 


Wagnera Piotrkowska 67. 


Rvytla — Kopernika 26. 
Kona — Pias Kościelny 8. 


Hamburza — Główna 54. 
Groszkowskiero — 11 Listonada t$. 
esn a 


CENY OGŁOSZEŃ Drobne: 


Wydawca: Woj, Komitet PPR w Łodzi, 


Z ZE RZEKĄ OZNA 


Komuże Redakesfny. Rad | Adm Łódź Mogkewska Ró fel; 23%, Drukamia Zakł Grei Snóżdaiejni Wyd, „Książka”, D-08331] ) 


ZE SPORTU 


XW 


ili bokserskie mistrzosi 


Nr 94 


Wa POLSKI 


rovzppoczujmeja sie w dnis dzisiejszysm 
Za kilka godzin (o godz. 19) na ringu| walczyć będą w wagach o kategorię cięż-| (Pomorze), Niewadził (Łódź), Lisowski (War- 


w hali Widzewskiej Manufaktury stanie 
dsisiaj w sznurach gwardia naszych pięś- 
ciarzy do walki o najzaszezytniejszy tytuł 
dla każdego sportowca — tytuł mistrza 
Polski, 

Indywidualne mistrzostwa Polski w 
boksie Łódź organizuje już po raz czwar= 
ty. Żadne jedmak mistrzostwa nie zapo- 
wiadały się tak ciekawie, jak obecne. Skła- 
da się na to wiele przyczyn. Primo: XVII 
mistrzostwa, pierwsze po 6-cioletniej prze« 
rwie, będą prawdepodobnie widownią za- 
zartej walki pomiędzy dwoma generacjami 
naszych pięściarzy, generacją przedwo- 
jenną a generaeją młodych, dopiero obec- 
nie wykijających się talentów. Secundo: 
będą również areną nieofiejalnej już wal- 
ki o przodownictwo okręgu. Walka będzie 
zażarta. Długi okres wojenny poczynił 
duże zmiany w ukształtowaniu dotychcza- 
sowych sił poszczególnych ośrodków na- 
szego pięściarstwa, Dotychczasowa supre- 
macja Okręgu poznańskiego (dotychczas 
Poznań w historii naszego boksu zdobył 
56 tytułów mistrzowskich) wydaje się być 
tym razem moeno zachwiana. Najpoważ- 
niejszymi przeciwnikami Poznania będzie 
niewatpliwie Łódź (która dotychczas zdo» 
była 23 tytuły), później Warszawa (17 ty- 
tułów) 1 Śląsk (26 tytułów). 


Ostatni mistrzewie 


Lista ostatnich mistrzów Polski z 1939 
roku przedstawia się następująco: Waga 
musza — Jasiński, kogucia — Sobkowiak, 
piórkowa — Czortek, lekką — Kowalski, 
półśrednia — Lelewski, średnia—Sulczyń- 
ski, półciężka — Karolak, ciężka—Piłat. 

Do obrony swych tytułów nie staną: 
Jasiński, Lelewski, Sulczyński, Karolak i 
Piłat. Tytułu w swej wadze broni tylko 
Kowalski, który obecnie walczyć będzie 
w barwach Łodzi. Sobkowiak i Czortek 


szych, miamowieie: Sobkowiak w piórko- 
wej, €zorfek zaś w lekkiej. 


Do peszczególnych wag 
zgłoszeni zostali: 


W XVM indywidualnych mistrzostwach Pol- 
ski, według kolejności wag, spotkają się na 
ringu: 

Waga musza: Sowiński (Gdańsk), Krzysz- 
kowski (Częstochowa), Białek (Lublin), Boro- 
wicz (Pomorze), Stasiak (Łódź), Juszczyk (Kra- 
ków), Patora (Warszawa),  Gzzywicz (Śląsk), 
Kordylewski (Poznań). 

Waga kogucia: Iwański I (Gdańsk), Ratał 
(Częstochowa), Baran (Latblin), Jóźwiak (Po- 
morze), Czarnecki (Łódź), Nowicki (Kraków) 
Sadłowski (Warszawa), Miszczuk (Śląsk), Mio- 
dowicz względnie Kilian (Poznań), 

Waga piórkowa: Chojna (Lublin), Zalewski 
(Pomorze), Marcinkowski (Łódź), Piszczek 
(Kraków), Sobkowiak  (Wazszawa),  Sztolc 
(Śląsk), Rogalski (Poznań), 

Waga lekka: Zieliński I (Gdańsk), Żóraw- 
ski (Częstochowa), Siemion (Lublin), Sowiński 
(Pomorze), Wośźniakiewicz i Kowalski (Łódź), 
Wnek (Kraków), Czortek (Warszawa), Komuda 
(Śląsk), Koziołek (Poznań). y 

Waga półśrednia: Szymankiewicz (Gdańsk), 
Berk (Częstochowa), Zieliński (Lublin), Wikliń. 
ski (Pomorze), Olejnik (Łódź), Majewski (War. 
szawa), Grądkowski (Śląsk), Jarecki (Poznań). 

Waga średnia: Hinc (Gdańsk), Warwas 
względnie Kulczycki (Częstochowa), Siemion II 
(Lublin), Bednarz (Pomorze), Unton (Łódź), 
Pieniążek (Kraków), Kolczyński (Warszawa), 
Nowara (Śląsk), Sobczak (Poznań). 

Waga półciężka: Luck (Gdańsk), Wekiera 
względnie Kurek (Częstochowa), Branecki (Lu- 
blin), Nowicki (Pomerze), Jaskuła (Łódź), Żbik 
(Kraków), Archacki (Warszawa), Skwara (Ślask) 
Szymura (Póznań). 

Waga ciężka: Koralewski (Gdańsk), Boro- 
wiecki (Częstochowa), Plis (Lublin), Leśniak 


szawa), Figiel (Śląsk), Klimecki (Poznań), 


Na kogo liczy Łódz 

W przeciwieństwie do łat ubieztych, 
w których Łódź cierpiałą na brak do- 
brych bokserów w wagach lekkich (posia 
dała natomiast dobrych pięściarzy w kar 
tegoriach cięższych) tym razem „Polski 
Manchester“ ma poważne Szansę na zdo* 
bycie mistrzostw przede wszystkim w wa 
gach najlżejszych, a mianowicie w wadze 
rauszej, koguciej i lekkiej. Ale | nie bez 
szans walczyć będą reprezentanci Łndzi 
Gieinik i Niewadził o prymat w wagach 
półśredniej i ciężkiej, 

Zdobycie pięciu tytułów mistrzowskich 
byłoby wielkim sukcesem  pięściarstwa 
łódzkiego. Czy na to pięściarstwo łódz= 
kie zasłużyło — przekonamy się w nie- 
dzielę, po finałach. 


Kto będzie sędziował 
w ringu i Ra punkty? 


Kolegium Sędziowskie XVII indy widu- 
alnych mistrzostw Bokserskich Polski. 

Funkcję sędziów punktowych i w rin“ 
gu (na zmianę) pełnić będą: Marciniak 
(Lublin), Pasturczak (Warszawa), Pre- 
dowski i Zapłatka (Śląsk), Kowalski (Po- 
znań), Kugacz (Pomorze), Moskal (Kra- 
ków), Szprocha (Częstochowa), Dobrzań- 
ski (Gdańsk), Kordasz i Sierota Stanisław 
(Łódź). Kr. 


Wypadek Komudy 


Komuda, reprezentant okręgu śląskie- 
go w wadze lekkiej prawdopodobnie nie 
będzie mógł stanąć na ringu w Łodzi, U- 
legł on wypadkowi na jezdni (dostał się 
pod samochód), i doznał kontuzji ręki os 
raz nogi. 
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Dolny Słąsk poważnym eśrodkiem przemysłu papierniczego 


Przemysł papierniczy zorganizowany w 9-ciu 
Zjednoczeniach wytwórczych i przetwórczych 
obejmuje swą działalnością za ich pośredni- 
ctwem obszar całej Polski. Poważny procent 
zakładów papierniczych znajduje się na tere- 
nie Ziem Odzyskanych, Tam też ulokowały 
swe siedziby trzy Zjednoczenia: Opolskie 
Zjednoczenie Przemysłu Celulozowo Papier- 
niczego w Jeleniej Górze i Śląskie Zjednocze- 
nie Przemysłu Przetworów Papierowych tów- 
nież w Jeleniej Górze. 

Jelenia Góra wraz z okolicą należy niewąt- 
pliwie do najpiekniejszych zakatków nie tylko 
Śląska, ale i całej Polski. Nie daleko położo- 
ne miasteczko Karpacz z zasobnością pensjona- 
tów może z powodzeniem konkurować zszimo- 
wą stolicą Polski Zakopanem, Nic więc dziw- 
nego, że zwłaszcza organizacje robotnicze zwró- 
ciły baczniejszą uwagę na ten zakatek Śląska 
Dolnego i uzyskują przydziały will i pensjo- 
natów na potrzeby swych członków. Potworzy- 
ły sobie na tym terenie miejsce wczasów. Rów- 
nież į robotnicy przemysłu papierniczego ko- 


rzystaja z własnych pensjonatów znajdujących 
się w Kanpaczu. Wielu z nich jadąc na wypo- 
czynek, poznawszy tamtejsze warunki pracy 


chętnie przeniosło się ma stałe do zakładów pa- 


pierniczych, zasilając tym samym stan polskich 
załóg fabrycznych. 

Jest to objaw niezmiernie pożądany, bo jak 
nas poinformował dyrektor naczelny Dolno - 
Śląskiego Zjednoczenia P.C.P, w Jeleniej Gó- 
rze inż Stulgiński ruch emigracyjny wpłynał 
niezmiernie dodatnio na zmniejszenie procentu 
Niemców, zatrudnionych w fabrykach papiet- 
niczych. F tak, kiedy jeszcze w początkowych 
miesiącach na terenie działalności Zjednoczenia 
Niemcy stanowili przeciętnie 95 procent zało- 
gi fabrycznej to obecnie liczba Niemców spadła 
do 40 proc., a wkrótce ulegnie dalszej redukcji. 
Np. w fabryce kartonów „Marysin” polska za- 
łoga zakładu stanowi już nawet 88 proc. 

— Jak pracują polscy robotnicy? — rzuca- 
my pytanie, 

— Mogę stwierdzić — mówił dyr. Stulgiński 
— że lepiej i wydatniej niż Niemcy, Natu. 
ralnie Polacy czują się tu gospodarzami zakła- 
du nie może więc być mowy powiedzmy o ja- 
kimś sabotażu ze strony naszych wrogów. 

Wymagamy, aby wydajność ich pracy była 
dostateczna i nie wpływała hamujaco na wy- 
konanie planu produkcyjnego nałożonego na 
nas przez władze naczelne, 


Interpelacje naszych Czytelników 
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Społeczeństwo musi pomóc 


Jestem repatviantem, mam lat 70. Dwaj m) 
synowie poległi w czasie okupacji, jeden zgi- 
nal w Katyniu, ja zaś jestem chory, stary i bez 
średków do życia. 

Synowie moi zginęli od kul wroga — ja| 
ginę z nędzy i-glodu, Z Opieki Spolecznej o-| 
trzymuję zasiłek w wysokości zł, 100 miesięcz- 
nie. Składałem kilkarotnie podanie o przyzna- 
nie mi butów, bielizny (mam tylko jedną 
zmianę) oraz jakiegoś ubramia, gdyż to, co 
mam na sobie, w niczym już ubrania nie przy- | 
pomina, a nie mając butów, chodzę w rannych 
podartych  panteflach — niestety jednak dø- 
tychczas bez rezultatu. 

Pochodzę z Lipowca (Kijowszczyzna), gdzie 
pracowałem jako sekretarz sądu i urzędnik 
skarbowy, Obcenie doczekałem się tego, że ginę 


— M IO 


dziełnych t świątecznych 


wz 


w nędzy i opuszczeniu. Bo czyż 100 zł. mie- 
sięcznie jest w stanie uchronić człowieka od 
głodowej śmierci? 

Proszę Pana Redaktota o zamieszczenie me- 
go listu na łamach Jego pisma; może tą drogą 
uzyskam od społeczeństwa jakąś pomoc. 

Józef Witkowski 
Zawadzka Nr 30 m. 16. 

Od Redakcji. 

Ob. Witkowski zgłosi się do naszej re“ 
dakcji, znajduje, Się rzeczywiście w sytuacji 
rozpaczkwej è sądztmy, że ma prawe spodzie- 
wać się pomocy od społeczeństwa. Gdyby ktoś 
z naszych czytekdków pragnął my przyjść z 


pomocą, może to uczynić za pośrednictwem 
redakcji lub też bezpośrednio — w tym cetu 
podajemy adres. 


za wyraz petiiewy Doza tekstai — 3 zł Inne ogłoszamis: ma milimetr — szpałtę poza tókstem — zł 14, w tekście — zł Zi. — 


36 procent drożej. + 


—A w jakim stopniu plany produkcyjne są 
przez zakłady należące do Zjednoczenia wy- 
konywane? 

— Na 26 zakładów wytwórczych należących 
do naszego Zjednoczenia, jedenaście jest nie- 
czynnych, kilka znajduje się w stanie całkowi- 
tego zniszczenia i nadaje się do demontażu a 
praeuje obecnie 8 fabryk rozrzuconych na 
ogromnym terenie Dolnego Śląska, Niejedno- 
krotnie mieliśmy przymusowe postoje, nie spo- 
wodowane naszą winą, tak, w ciągu przepraco- 
wanych od 14 września ub, r. 342 dni pracy 
wyprodukowaliśmy 3626 ton papieru j tektury 
na ustaloną planem liczbę 4419 ton, Zatym 
realizacja planu została wykonana w 82 proc. 

Na dzień 1 lutego br, składy fabryczne po- 
siadały 2230 ton tektury i papieru, a w 
międzyczasie odbiorcy przejęli 1596 ton. Za- 
znaczyć musimy, że jednym, chociaż nienaj- 
ważniejszym, powodem niedostatecznej na- 
szej wydajności są małe magazyny. Bardzo 
często zdarza się tak, że magazyny pęcznicją od 
towaru, a odbiorcy dosyć opieszale zabieraja 
przydzielany im papier czy tekturę, 


Stopniowo jednak ta bolączka przestaje być 
groźna i wydajność naszych fabryk zwiększa 
się. 

Teoretyczna Średnia wydajność dzienna na- 
szych zakładów wynosi 86 tonn, a praktyczna 
np. w styczniu doszła do 96 tonn, 


Z dalszej rozmowy z dyr. inż. Stulgińskim 
dowiadujemy się, że obecnie w toku remontu 
znajdują się fabryki: w Złotorii, Różanach i 
Łomnicy. Poza tym część ścieralni będzie wy- 
remontowana, pozostałe zakłady będą de- 
montowane, a częściami maszyn uzyskanymi 2 
nich będą zasilane inne fabryki rozrzucone po 
Polsce, 
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